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Cena numeru . ..3 zł. 
PROLETARIUSZE WSZYSTKICR KRAJóW ŁI,fCZCIE Slr:;! 

_.------ KC Bułgarskiej ' Partii Komunistycznej 
do KCPZPR 

Komitet Centralny PZPR o­
trzymał od KC Bulgarskiej Par 
tii U:omunistycznej depeszę na­
stępującej treści: 

Drodzy Towarzysze! 
,W imieniu KC Bułgarskiej P,I:'­
ti-i I(omunisŁycznej oraz mas 
pracujących naszego kraju wy­
rażamy Wam senleczną \vdzięcz 
ność za udział w nasze.i załobie 

i za przysłanie delegacji w zwią 
zltu ze zgonem najbliższego 
WSllółbojown.ika Georgi Dymi­
trowa - towarzysza Wasyla 
n:olarowa, wybit.nego diłJiałacza 
międzyna.rodo-wego ruchu robot 
niczego, nasz-ego ulUlehanego pre 
zesa Rady Minist·rów i czło-nka 
Biura Politycznego KC Bułgar­
skiej Partii K(}munistycznej, 

ORGAN WK . ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
_ i9 pz:asoq .... - .. ----.............. • .... --____ .... am ____ __ 

R()K III (VI) NIEDZIELA 12 LUTEGO 1950 ROKU Nr 43 (1324) 
Plellal-lle posiedzenie 

Komitetu Wojewódzkiego 'PZPR w Łodzi 

Pomys y 
IV dniu onegdajszym w lokalu W dyskusji zabrali głos to,,'. tow.: 

własnym przy 111. Kopernika 8 orl- Suski, Bok, Figura, Lisek, Moraw­
tylo się plenal'l1e posierlzenie Komi- ski, Pomyka la, Michałldewicz, Dunia 
tetu 'Wojewódzkiego PZPR. kowa, Lewandowski, Kubicki, T().. r 

do re liżacii Planu 6.lełniego 
Na 110siedzenie }Jrzybył członek mas, Szafrańska, Kuliński, Balla­

KC PZPR to·w. Mateusz Oks Ol"aZ siak, Sienkiewicz, Klusek, Glinieki, 
członek \Yyclzialu Organizacyjnego Pacl101czyk, Kwiatek, Kusiak, 01-
KC PZPR tow. Skonecki. czak. W dYBlmsji zabrał także glos Refen\t na temat l'ealizacji uchwał 
III Plenum KC PZPR wygłosił sehe tow. Mateusz Oks. Podsumował dy-
tal'Z K. W. tow. Witold Sienkiewicz. skl1sję I sekretarz KW i KŁ tow. 

Przemysł państwowy wykonał w styczniu plany 
produkcyjne - z poważnymi nadwyżkami 

Referat o sytllacji na odcinku spół Władysław Dwol'akowsld. 
dzielc~ości pro~:lk.cy:inej i.o ~al.szych \ Po omówienin s raw Ol' yanizacyj-
zadamach Pal·tu w teJ dZledzl1ue wy l . p , . g . 
g'łosił sekretarz K .. W. tow. vVlady- nyc.h zostala Jednomyslł1le przyjęta 
sław Nieśmiałek . rezolucja. ' 

PRZEMYSŁ FERl\'IENTACY JNY 
zaplanowaną produkcję piwa prze­
kroczył o 16 proc., wina zaś o 5 

----------*----------
WARSZAWA (PAP). - Przemysł państwowy w styczniu br., pierw 

SZYlD miesiącu Pianu 6-letniego - wykonał plany produkCji najważ­
niejszych artylmłów z poważnymi nadwyżkami, pomimo. że plany te 
w stosunl.u do roku ub. zostały \V wielu wypadkach powarinie pod­
niesione, 

czekolady i kakao - o 7 proc. oraz 
pieczywa cu!u.erni.czego - o 8 proc. 
PRZEMYSŁ SUROGATÓW KA­

WY I NAMIASTEI{ SPOl;yW- proc, 
Plano"Wy skup zboża 

CZYCH wykonał w 110 proc. plan POLSKI MONOPOL T~,!ONI~­
produkcii budyni i pulchntków 0- I WY, wykonał plan produkCJI paple-

rozwija się pomyślnie na terenie całego kraju 
Wyl,onanie planu prOdukcyjnego I produkcji aparatów elektrycznych, 

na styczeń br .. w poszczególnych' ga 112 proc. planu produkc.ii wyro­
łęziach przemysłu, przedstawia si!) bów telekomuniikacyj)1ych oraz 104 
w 19 ilości następująco: proc. planu produkcji żarówek 0-

raz w 105 proc. plan produkcJ'i su- rosow.w 103.pro.c., cygar - w 104 "\VARSZAWA (PAP). - P,lanowe 
t t 103 proc formy slwpu zboża, wprowadzone 

fNzatów kawv i c'.'kori:i. lV produk- proc. l y OIntu - w : .~ ".' P l t o 7 proc przed kilkoma tygodniami w celu w cji <1roidży przekroczono plan o 6 rze;:roczon? poza. ym ;) . 
PRZEMYSŁ WĘGLOWY wyl{o- świetlenjowych. 

proc plan produkCJI drozdzy pokarmo- porzl!dkowania tej dziedziny han-
• n • wych :i O 15 proc. plan produkcjI alu, stopniowo przynoszą coraz lep· 

Ilał plan wyflob;vda węgla Itamien- Plany produkcyjne przekroczyły 
nego w 102,6 proc, Na pierwszym rÓ'Nnież ba'rdzo po'Waż~i.e WSZYST 
miejscu pod względem p-rzel{rocze- KlE BRAN:l;E PRZEIWYSŁU KOL­
nia planu znajdują się Zjednocze- NEGO I SPO:l;YWCZEGO, M. in. 
nia: bytomsłi:ie, rudzkie, zabrsl;;ie, przemysł cukierniczy przekroczył 
jaworznic-l<p - rniliOłowsIde ryb_o plan produkCji cukierków o 5 proc .. 

PRZEMYSŁ TŁUSZCZOWY wy- bulanolu. $ze rezultaty, szczególnie na tel'e-

nickie. 
ENERGETYKA wykonała plan 

llrodul{cyjny w 106 proc. Elektrow­
nie ci·eplne przekroczyły zalożenia 
planu o 5.3 proc., Elektrownie wo­
dne zaś o 30.5 proc. W realizacji 
planu wyróżniły s~ę z.iednoczenia: 
górnośląsl.ie, dolnośląskie i bydgo­
sIm - tOl'llńskie. W porównaniu z 
analogicznym okresem roku 1949 
produkc.ia elektrowni zawodo'wych 
wzrosła o 18 proc. 
PRZEMYSŁ WŁÓKIENNICZY -

wykonał w 105 próc. plan produkcji 
przędzy bawełn.ianej i tkanin ba­
,,'elnianych, w 108 proc. plan pro­
dukcji przędzy webianej, w 108 
proc. plan produkc.ii tkanin wełnia­
nych wykończonych. w 101 proc ... 
tkanin .jedwabnych gotowych oraz 
w 105 proc. plan produkcji wyro­
bów dzianych. 
PRZEMYSŁ l'APIERl\'1CZY Wy­

konał. plan produkcji papieru w 105 
pl'oc. 
PRZEMYSŁ SKÓRZANY przekro 

czył 0 14 proc. plan pl'odukc.ii ~kóry 
podeszwowej oraz o 6 proc. plan 
produkcj! obuwia skórzanego. 
PRZEMYSŁ MOTORi."ZACYJNY 

przeJ,roczył o 10 proc, przewidzianą 
planem cyfrę produkc.ti. ciągników 
oraz o 86 proc. plan produkcji sa­
mochodów ciężarowych. 
PRZEMYSŁ MASZYNOWY wy­

l\Onał 112 pr(){)., planu produkc.ii pIu 
gów traktorowych. 220 proc. - ko­
paczek konnych, 108 proc. - narzę­
dzi chirurgicznych, 109 proc. gazo­
mier.q, 105 proc. - wodomierzy, 
103 proc. siewnjków konnych oraz 
101 proc. planu produkCji mikro­
skopów. 
PRZEMYSŁ ELEKTROTECH-

NICZNY wykonał 101 proc. planu 
e 

konał 109 proc. pla·nu produkcji ole- Wykonały lub przeluoczyły plan~' na ch o pIZew~dze chłopów '11ało i 
ju rafino-wanego, w 105 proc. - produkCji najważniejszych artyku- ~rednioroln:vch. 
margaryny, w 102' proc, - mydeł 0- łów również przemysły: chemiczny, l Najlepiej w styczniu wykonały 
ra.z w 104 proc. - lH'OS7iku do l}ra- mineralny, hntniC'łiY, {!rzewny i po- plan woj. krakowskie i rzeszowskie. 
uia, ligraficzny. Systematycznie od szeregu dni wy-

ielka akcja w obronie pokoju 
ł 

Stały Komitet Swiatowego Kongr-esu 
Ol)rońeów POkOjll wysyła delegacje 

do wszystkiell parlanlentów' świata 

l Oświadczenie prof8 Joliot-Curie 
GENEWA (PAP). - Z Paryża do więcej niż 50 krajach świata pl'OpO tZmniejSzeitia stanu liczebnego 

noszą, że przedstawici'el Stałego Ko zycje Komitetu potldane zostaną wojsk, 2) zakazu broni a tomowej,' 
mitelu . Św:iatowego Kongresu 0- pod zatwierdzenie lnclnoścl, a nastę 3) zaniechania wojen inLerwencyj­
broIlców Pokoju przeprowadził wy fonie przedstawione 11arlamentom i n:vch, w sZC''lególności w Indonezji, 
wiad z pl'ze\vodniczącym Komitetu dałom samorządowym. Akcja tego na Malajach i we Vietnlllllie, 4) za 
pro!. Joliot - Curie na temat naj- rodzaju odbywa się obecnie w licz przestania represji przeciwko zwo­
bliższych zamierzeń 'Stałego Komi- nych krajach Ameryki Łacińskiej, lennikom polwju na calylp świecie, 
Letu w dziedzinie popularyzacji i Ol' Blisldego \Vschodu, we Francji, 5) zallrZestallia "wojny nerwów" i 
ganizacji akcji pokojowej. 'Włoszech, Australii, Kanadzie i wie zawarcia paktu pokoju między wieI 

PYTANIE: Na ostatnim zebraniu lu innych. krajach. Tysiące człon- idmi mocarstwami. 
w Rzymie Stały Komitet Światowe ków ra(1 miejsldclt we Włoszech i PYTANIE: Czy te propozycje prze 
go Kongresu ObrOl'tców Poko.iu po Fr:mcji pO!'llr!y propozycje POlUljO- dłożono już niektól'ym parlamen­
sianowił przedłOŻYĆ parlamentom we, opracow • .me przez Stały Korni- tom? 
całego świata propozycje, zmierza- tet Światowego Kongresu Obroń- ODPOWIEDŹ: We{lług posiada-
jąc'e do ut.rwalenia i zapewnienia . c{wv Pokoju. nych przeze mnie wiadomości prze-
!)okoju. Co uczyniono i zamierz&. się I PYTANIE: Jakie to były Pl'Opozy dłożol1o je parlamentowi Niemiec-
I'czynić VI' tej mierze'? cje pOkojowe? ki ej Republil.j llemokratycznej 0-

ODPOWIEDZ: Postanowienie to ODPOWIEDZ: Propozyc.ie poko- l'az parlamentowi rumuńskiemu, 
dało początek wielkiej akcji prOl)a 1 jowe dotyczą następujących spraw: przy czym oba te parlamenty zobo 
gamlowej, która rozwija się w róż 1) zaprzestania wyścigu zbrojeń, re wiązały się jednogłośnie do popar-
nych krajach w różnej formie. W dll].;cji budżetów wojskowych i cia tych propozycji, 

= 

PYTANIE: Czy Komitet przewi­
cll.ie wysłanie delegacyj celem prze 
dł02enia propozycji pokojowych po 
szczególnym parlamentom i do ja­
kich krajów zostaną wysłane te de 
legacje? 
ODPOWIEDŹ: Tak jest, Delega­

cje taIde zostaną wysłane m. in. 
najpierw do Związku Radzieckicgo, 
Stanów Zjednoczonych, Włoch, 
Francji. Meksylw, BeI,gii' i Holanclii. 
Nastęlmie wysiane będą delegacje 
(lo Indii, krajów skandynawskicb, 
krajów Ameryki Łacińskiej i <10 
krajów Bliskiego Wschoclu. 

PYTANIE: Kiedy wyjadą te de 
legacje? 

ODPOWIEDZ: Zamierzamy wy­
sIać pierwsze delegacje poci koniec 
lutego lub z łl0czątl.iem marca br., 
aby rezul~aty osiągnięć delegacji 
można było zakomlmikować sesji 
naszego Komitetu, który, jak wia, 
domo, zbierze się w Sztolcholmie 
między 16 a 19 marca br. 

Zbrodnicze an ols iein r gi 
PYTANIE: Jak przyjmą, zdalliem 

pana, poszczególne parlamenty pro 
pozycje pokojowe, opracowane 
przez Komitet? 
ODPOWIEDŻ: Nie moją jest 

twórców agre~)'wn~go paktu atlantyckiego 
Zeznania szpiega Robineau skompromitowały mocodawców wywiadu francuskiego 

rzeczą odpowiedzieć na to pytanie. 
mogę natomiast stwierdzić, że milio 
ny ludzi na całej lmli ziemskiej wy 
I>owiedzialy się z entuzjazmem na 
rzecz naszych propozycji pokojo­
wych, }tozwó,j akcji pokojowej wsk a 
zuje, że cieszyć się ona będzie coraz 
io większym poparciem narodów 
świata i pozwala nam wnioskować 
że uwieńczona ona zostanie całko­
witym powodzeniem. 

SZCZECIN (PAP). - Zeznając w piątym dniu rozprawy przed 
Rejonowym Sądem 'YojsKowym w Szczecinie Andre Robineall przy 

uzyskaniu ich oświadczył śWiadko-1 szać się na terenie całej Dyrekcji 
wi, że współpracuje z wywiadem Lasów Pal1stwowycl1. 
przy kt}fisulacie francuskim i powie Na tym kończy się przesłuchanie 

konywane są i przekraczane dzienne 
plany d03taw zboża w woj. Jubel­
:,kim i warszawskim. Nastąlliło rów 
nież wyraźne ożywienie podaży w 
woj. poznańskim i białostockim . 
Doświadczenia powiatu tarnowskie 

grJ i kilku innych powiatów, w któ­
rych planowy skup zboża rozwinął 
się pomyślnie od pierwszych dni, 
wz·bogacone nowymi, jeszcze dosko­
nalszymi metodami organizacji sku" 
[lu, stopniowo upowszechniane są W 
różych ,,' ojewództwach. 

\V woj. poznańskim, które w pierw 
szym miesiącu planowego skupu zbo 
ża dostar.::zyło kilkadr.iesiąt tysięcy 
1:011 pszenicy, jęczmienia i żyta, plan 
f).l'zekroczyly powiaty: Zielona Gór,l, 
Sulęcin, Kościan, Chodzież, Wol­
!Sztyl1, Rzepin i Gubin. W granicach 
od 90 do 100 lU'oc. wykonały plan do 
staw powiaty: Kalisz, Oborniki, 
"'schowa i Kępno. 
Wiadomości o naddlOdzących dl)· 

stawach zboża radzieckiego już w 
pierwszych dniach odbiJ y się na 
przyśpieszeniu s\ll"zedazy zboża. Sy­
gnalizowane są wypadki s]ll'ze<laży 
znacznych ilości zboża przez boga· 
czy wiejskich, m. in. w woj. poznań 
skim. 

O i,.,tnieniu bardzo jeszcze poważ­
nych nadwyżek zboża świadczy oiy­
wiona praca prywatnych mlynów go 
I;;podarskich, które w wielu miejsco­
wościach pracują na trzy :?miany, do 
konując przemialu dla indywidual­

"nych g·os!l(}d·ar.,;tw wiej skich. 

Brutalny napad 
policji. francuskie; 

na redakcję dl1ennika ..lIberte" 
GENEWA (PAP), ~ Z Paryża do­

noszą, że 10 bm. p-olic.ia {raneu,S[ca 
wiargnE}la do loka.lu redakcji dzien­
nika komunistycznego "Libel'te" w 
Li1Ie, usiłnją.c zająć afiszc potępia­
jące okrucieństwa korpusu ·:l'spedy 
cyjnego i domagające się zakończe­
nia wojny z Vietnamem. 

Kilku re'dakto:rów zostało ciężko 
pobitych przez policjI), 7 zaś areszto 
wano. Jednego z aresztowanych re­
daktoróv· "Liberte" policja biła je­
szcze w samochodzie policyjnym, 

Wskutek stanowczej postawy per 
sonelu redakcyjnego oraz ~JomocY 
okolicznych mieszkańców, policja. 
zmuszona była wycofać się'z loka­
lu redakcji. Bezpośrednio potem za­
częły naplywać do redakcji dzienni­
lia delegae.ie robotnil.ów z wyraza­
mi sympatii i solidarności. Robotni­
cy przystąpili do natychmiastowego 
rozklejania afiszów, które usiłowa­
ła zajać policja. Aresztowani dzien­
nil{arz~ zostali zwolnieni w godzi­
na.ch wieczornych, 

znał, że wywiad agresywny up rawiany przez niego i innych agen­
tów wywiadu francuskiego ,,- Polsce, pro·wadzony był dla państw 

.. I>aktu atlantyckiego". Oświadczenie to złożone zostało podczas 
uja wniania niektórych materiał ów szpiegowskich, uzyskanych przez 
Robineau lub na jego zlecenie. 

clziat Antonowiczolli, żeby milczał, świadków, po czym sąd uznaje za A I d C·t "d ł ' tw 
bo inaez.ej n,tO'Le być "sprzątn~ęty" .. lJja,:"niollY ~zereg' doku111 entów. znaj- pO zarzą U an as ospo eczens a 

Przy lIlneJ ~posobnoscl Plelackl dUJący,'h Slę w aktach sprawy. " 
wyciągał od świadka dane, dotyczą· Z kolei nastąpiła KONFRONTA- Rząd zapewnia dalszą pomoc instyłucii charytatywnej 
ce jednostki wojskowej, Jo której CJA OSKAHzONYCH: PIELACKIE I . ....". . 
szedł transport • informacje o GO I ROBINEAU, podczas której I W~zoraJszy .,Dzlennlk ŁodzI\:[. ~~ Jednak główną bazę mater'lalną 

Volk sdeutsche, SS-mani i ,.kapo" czolgach i o oficerze, który ko U\'v 0- prokurator okazał oskarżonemu Fl'an publt:kował , .apel e.arzą~u .,Carlta.~ zrzeszenia maja w <lalsz. l ciągu 
,iowal ten transport. Kiedy Aniono- cuzowi kal'tkę z wykazami lotnis~, do społeczenstwa, w ktorym m. 111. stanowić d·o'brG"voJne ofiary społe-

protegowani b. "dwójkarza" Klimczaka wicz powiedział Pielackiemu, że śpie znalezioną przy Piel::lckim. czytamy:. czel'istwa, rozumiejącego p.ral<Łycz-
lk szy ię, ho musi nasmarować paro- PROKURATOR: _ CZY. kar- TY1.11Cz,asowy zar. ząd zrzeszenIa ny i ideowy sens istnienia "Cad-świadek 'VŁADYSŁA W CHMIEL t ych znajdowali .si~ m, ,~n. vo -g. d ł t " 

NICKI b~71 prezesem koła dawnego!) deutsche, ss-mam ] "kapo z obo- wóz do nowe' jazdy, Pielaeki pJwie" tka ta jest pisana przez o"kar, .,CaI'l~as" zwraca Się o ca ego spo- as . 
. ' h dział mu, żeb się nie śpiesz~' ł, bo żone.!!'O? lecz. enstwa z go.rącym a. p.ele. m. o ma- Ofiary pl'osimy kierować do Zarzą 

Z\';iązku b. Więźniów Polityczn~'ch zów koncentracyjnyc . J c, l d Ce t l C·t·'· 
- ITI' 1 parowóz może pCJ'echać i. nie nasma ROBINEAU: _ Tak. ter. :aln. e pOf]arCl€, 1.1moz IWla!ące, r~: 11 n ra nego " anas', mle:;lZczą-

wówczas, kiedy IO:mczak został Y.;'Y.~ VV tym miejscu osk. ...lIucza., alJ~acJę \U-1--zanvch przez lU łosc cego sje, w Warszawie, przy ul. Al-
b l . KIt" ., . dl dot rowany. PROu. URATOR·. - Ja1.1·e!!0 ['0 .~... . .~""":' J • rany ua IH'zeWO( nlczącego 0111ISJl nve" lonUJe zeznama sWla ;:a, y- Ś k JAN l\.lIZGER ł ., "- bltzll1e<1o celów dony 19, a'lbo też do najbliższych 
TIJ'eryfikacYJ·neJ·. Od te!!o czasu W~- eza.re jego działalności w Zwif)zku wiade.- lf praeowa dzajn były te informat"je? ' . '" .: ... 
H . ~ ,~ J·edn'.71l1 biurze w DyrekcJ'i Lasów Czu. wa.,c b~. 'l.lemy, .ab. y praca całeJ p13lcowek "Cantas". 
l·~,fl· .I:acJ·a poc7·ęla sz·,u"nkować, tak, b. Wię7.niów i wyraża chęć zlożenia' ., ROJ>INEAU' To by'!y ]'11 ł d h 

• ~,a Państwow"ch razem z oskarżonmt:. ul. -- - .,Carltas.· o. pJe.,ra a. SIlę .. na. zasa a,c . Odez.wę podpisali członkowie pre 
Z· e pod konl'cc 1"·18 l'. l11u·l·ano !1l'ZC! w. ~ne2:O oświadczenia. Przewoclni- J J' forlllacJ'e " 'O)'\I'o" 'e d li' l 1 

iJ ~" Blaustel'nenl vel Bor~ww.kim l' wie- .' . praw Zl'we) zycz. WOSCl 1 m i' OSC l)l'O\"adzić ponowna. wel'yfikac)·e., p:> czący stwierdza, że OskU1'~ony bę- ~ O A 'OR O l' 1'" l' li' t k zydium zarządu "Caritas": Ks, An-
dział, że Blaustein J'eździ do konsl1- PR I{UR ,,: s.{arzo- b.lzn.lCgo,. p ell1ą.c \,,:s,z .. _,e .o pro e -

zosta\viuJ·a.c z 'L'rzeszlo 500 czlon- dzie móg·t zl"ożyć to oświadczenie w . d . t . b l t . d t toni LenJ.party - prezes, pos. Jan latu fl'anCl~skiego do Szczed·u\. W ny powIe Zla, ze yo WyWHI c,loł1lzm 1 S rO,nlllC.zosC : .. 
'.-O' \V l,' ola t:,ll,'o 175. ,us'~o'd llsuni ... llóinieJ'szym czasie. Ck' . R" P I k L 1 J r~ n elą F anI k' v.·cepre ę" Au .. ··zeJ· . ., " • ~ czasie je'dnej z rozmów BlausŁein agresYwny. o os 'arzony u,,"aza. ząu. ,o S -l U( o-we, u~Ul, l C r ' ,O'W;, l - ' l Z ", ,lU 
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s ani ły progra 
W artykule wstępnym "Prawdy", bardziej doświadczone dowództwo 

zatytułowanym "Wspaniały pro- wysokie zalety moralne j bojowe. 
gram budowy komunizmu", czy ta- Demaskując wrogów socjalizmu I 
my: Od poprzednich WYborów do zmiatając ich ze swej drogi, partia 
Rady Najwyższej ZSRR minęły czte nasza, pod kierownictwem wielkie­
ry lata. Był to olires wspaniałych go Stalina, kroczyła niezachwianie 
zwycięstw. Odnosił je naród radzieo naprzód, bez przerwy utrzymując 
ki na wszystkich odcinkach budo- swą pozycję siły kierowniczej. Zaró 
wnictwa gospodarczego i kulturalne wno w groźne dni wojny, jak i dziś, 
go. Twórcą i organizatorem tych w okresie powojennego budownic­
zwycięstw jest partia Lenina - twa pokojowego, partia była i jest 
Stalina, kierująca do jednego oe10 kierowniczą siłą narodu radzieckie 
wysiłld milionów ludzi radzieckich. go, twórcą i organizatorem jego 
Spoglądając na przebytą w cią- walk i zwycięstw. 

gu czterech lat drogę, ludzie ra- W wygłoszonym w dniu 9 lutego 
dzieccy zwracają myśli i uczucia ku przemówieniu towarzysz Stalin pod 
wiell,jemu wodzowi i uauczycielowi, kreślił, że podstawowe zadania po­
towa.rzY!lzowi Stalinowi. HiStOl'YCZ- wojennego planu pięcioletniego po 
ne przemówienie towarzysza Stali- legają przede wszysHtim na oabu' 
na, wygłoszone w dniu 9 lutego dowie tych rejonów kraju, które u-
19'16 ro~rn na zebraniu wyborców cierpiały wskutelt napaści wroga, 
stalinowskiego okręgu wyborczego na osiągnięciu przedwojenego pozio 
Moskwy, uzbroiło cały nasz naród mu produkcji przemysłowej i rolni­
we wspaniały pl'ogram budowy ko czej, a nastIlpnie - na znacznym 
munizmu. przel,roczeniu tego poziomu. Szcze" 

gólną. uwagę - mówił wówczas to-
W swym przemówieniu towarzysz warzysz Stalin - powinno się zwró 

Stąlin uwypuklił światowo - Wsto- cić na rozszerzenię produkcji przed 
ryczne znaczenie zwycięstwa ZSRR miotów masowego użytku, na po­
nad agresorami niemiecldmi i japoń dniesienie stopy życiowej mas pracu 
sldmi oraz wskazał źródła tego zwy jących, poprzez ltonsekwentną 0-

cięst\\!a. W obliczu ciężkiej próbY, bniżkę cen wszystkich towarów. W 
na jaką w dni wojny wystawione przemówieniu swym towarzysz Sta 
były wszystkie siły narodu, radzlec lin postawił również historyczne za 
ki ush'ój społeczny nie tylko wyka danie: dogonić i prześcignąć w naj 
zał swą żywotność, lecz okazał się bliższej przyszłości osiągnięcia nau­
również lepszą formą orgamzac;Ji ki krajów kapitalistycznych. 
spOłecznej, niż jakikoh·viek inny, nie Cały naród radziecki, cały świat 
radziecki ustrój społeczny. Radziec- je,.t obecnie ~wiadldem pomyślneJ 
l,ie państwo wiel(lnarodowe dowio- realizacji tych zadań. 
dlo swej potężnej siły żywotnej. Ra .Już we wrześniu 1949 roku osią­
dziecki ustrój państwowy okazał si~ gnięto przedwojenny poziom pl'otluk 
taką formą organizacji państ,vowej, cji przemysłowej. We wszystkich 
w której kwestia. narodowa i zagad l'ejonach, które uciel'piały na sku­
nienie ' współpracy naroclów zna,la- tek okupacji, osiągnięto pl'zedwojen 
zły lepsze rozwiązanie, niż w jakim ny poziom produkcji przemysłowej, 
kolwiek innym państwie wielonaro W ciągu czterech lat powojennej 
dowym. I pięciolatki odbudowano, zbudowano 

Co się zaś tyczy armii radzieckiej, i uruchomiono 5.200 wielkich pa,ń­
to z ciężkich prób wojennych wy- 'stwowyeh przedsiębiorstw pl'Zemy 
szła ona zwycięsko, jako pierwszo- słowych. W IV kwartale 1949 roku 
l'Zędna, nowoczesna armia, posiada- przeciętna l)rodukcja globalna prze 
jąca najdoskonalsze uzbrojenie, naj mysłu przekroczyła o 53 proc. po-
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udowy kom ni mu Ukazał się 27 tom 
. . . dzieł Włodzimierza Lenina 

ziom przedwojennego roku 1941). 
Poziom przedwojenny przekroczyły 
również plony glObalne upraw zbo­
źowych oraz wielu upraw technicz 
Dych, 
Pomyślnie przebiega realizacja 

stalinowskiego planu przeobrażenia 
przyrody oraz trzyletniego planu 
l'OZWOju hodowli bydła. 

Sytuacja materialna narodu ra­
dz~ecki,ego stale się polepsza. 

Wybitnymi osiągnięciami może 
się poszczycić w okresie powojen­
nym przoduJąca nauka radziecka, 
która dała krajowi wiele cennych 
wynalazków. 

Fakty te świadczą, że radziecki 
ustrój spOłeczny i państwowy, któ 
rego ogromna wyższość ujawniła 
się w całej pełni podczas wOjny 

odnosi w dziedzinie budownictwa 
gospodarczego i akcji kulturalnej 
wspaniałe zwycięstwa, stanowiące 
najlepsoz:e dowody wyższości. 

Uzbrojony we wspaniały oręż­

w genialny stalinowski program 
stworzenia bazy gospodarczej spU· 
leczeństwa lwmunistycznego - na 
l'ód radziecld pośwxęca wszystkie 
swe siły pokojowej pracy twórczej. 
Wspanijl,le zwycięstwa narodu ra­
dzieckiego są dla. mas pracujących 
krajÓW demolrracji ludowej w Eu­
ropie i Azji bodźcem do coraz to no 
wych osiągnięć na froncie budownic 
twa socjalistycznego i zagrzewają 
miliony ludzi na całej kuli ziem­
skiej do walki o pokój, demokrację 
i socjalizm. 

MOSKWA (AR). - Na półkach dzieckiej z wojny imperialistycznej, 
księgarskich w ZSRR ukazał się o wzmocnienie władzy radzieckiej, 
27 tom IV wydania dzieł W. Le- o rozwój budownictwa socjalistycz~ 
nina, przygotowany do druku przez nego w dni chwilowego uspokoje­
Instytut Marksa - Engelsa - Leni~ nia bęzpośrednio po zawarciu poko 
na przy KC WKP (b). ju brzeskiego. 

27 tom dziel Lenina obejmuje 27 tom zawiera 17 nowych do-
dzieła, napisane w okresie od 21 lu kumentów, po raz pierwszy ogło­

tego do 27 lipca 1918 roku. szonych drukiem. Większość tych 
W skład tego tomu wchodzą refe- dokumentów charakteryzuje dZla­

raty, przemówienia i artykuły, ilu lalność Lenina w dziele organizacji 
strujące działalność Lenina w dzie- obrony republiki podczas ofensywy 
dzinie kierownictwa partią i pań- imperialistów niemieckich, w po­
stwem radzieckim w okresie walki czątkach obcej intel'wencji i wojny 
o pokój, o wycofanie się Rosji ra- I domowej. 

• ra o us 
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W 'hwili. obecnej zdrajcom klasy w Stanach Zjednoczo?lych 3,150 
robotniczej udaje się Jeszcze propago strajków z udziałem 3 milionów ro­
wanie, WŚ1'ód najmniej uświadomio- botników, czyli że w tym okresie 
nych klasowo robotników, hasła strajki objęły dwukrotnie większą li­
"harmonii klasowej", hasła "współ czbę robotników. niż w roku 1948. 
pracy między robotnikami i kapitali- Rok 1950 J'est widownią nowycll 
stami". strajków. WedłUg doniesień prasy 

Do niedawna do tych najmr.iej u- amerykańskiej w st.yczniu strajko­
świadomionych l'obotników r-ależeli wało 225 tys. osob: górnicy, robotni 
l'obotnicy ame:rykarlscy i angielscy, 'cy fabryki samol'hodów "Chrysler", 
pozwalający prowadzi6 się na pasku kolejarze, elektrycy, gómicy kopal­
prllez prawicowycIl F;ocjalistów i re- ' ni lJotasowych i inni. 
formistów związlmwych - typn Be' W stycz~iu br. 1'0zpoc!?;ęH straJ'k 
"inów, Deakinów, Greenó\v i 1\Ilur- . 
ray'ów. Zbliżający się nowy kryzys gón1icy kopalni węgla bitumi.cznego 
gospodarczy, wzrost bezroboda i eo w Pensylwanii, Il1inois i Zachodniej 
raz gwałtowniejszy wyzysk m:!s pru Wirginii. 
clljących, skaZUjący na g.tód i nędzę Strajk ten jest właściwie dalszym 
milionowe masy amerykańskich ludzi ciągiem strajku, który rozpoczął się 
pracy, zmusza je do podejmowania jeszcze we wrześniu ub. roku, kiedy 
I'nl'rgiczniej"zych i skuteczniejszych to Lewisowi prze,yodniczącemil 
forM walki z kapitalistami. Związku Górników USA - udało się 

świadczy o tym wymownie wzrost skłonić górników do powrotu do pra 
ruchu straj!wwego w USA. W ciągu I ey na trzy dni w tygodniu. ()biecy· 
10 miesięcy 1949 l'oku zanotowano wa·t on wówczas, że wkrótee zosta-
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nie pozytywnie załatwiona sprawa I nych gałęZi przemysłU, którzy stop-
nuwych umów zbiorowych. niowo przyłączają się do strajku. 

W ciągu 6 miesięcy górnicy ciel'pli W ciągu ostatnich 6 miesięcy ro-
wie czekali na zakończenie rokowań hotnicy prowadzili bezskuteczne l'oko 
przywódców Związku z pl'zedsiębior- wania z towarzystwem "Chrysler" w 
cami. Ale rokowania te nie dały żad spl'awie zawarcia. nowej umowy zbio 
nych wyników. Właściciele kopalni rowej. W toku rokowań żądali ~d­
cdmówili :laspokojenia wysuniętych wy,żki płac o 10 procent i utworze­
przez robotników słusznych żądań l:ia funduszu emerytalnego. W odpo 
IlCdwyźki płac i utwm::zerua "fUlldu- wiedzi na postulaty r(}botnikillv, to 
szu emerytalno·inwalidzkiego" _ warzystwo zaproponowało ze swej 

Odpowiedzią na to jest nowy strony warUnki, zakrawające na kpi 
strajk górników'. "Bez umowy nie ny! przedstawiciele firmy .. Clll'Ys. 
pracujemy" - uświadczyli uczestni- ler" zgodzili się na utworzenie fun­
ey strajku, W' I,rótkim czasie strajk duszu emerytalnego, ale z tym za­
objął 90 tys. osób. - strzeżeniem, że będl! z niego korzy-

Ze ściśnil;1tym sercem i jedynie w stać l'obotnicy, którzy ukończyli 65 
obliczu niebezpieczeilstwa utraty lat życia i przepracowa.li w fabryce 
autorytetu w oczach robotników, nie mniej, niż 55 lat. Takim robotni. 
przywódca związku Ltlwis zgodził się kom t()warzy~t.wo zgodziło się W) pla 
na strajk. cać emeryturę po 100 dolarów rnie-

Kiedy jednak strajk l'ozszel'zył się sięr~nie. Przw.;;tawiciele firmy zażą­
na. więl{~zość kopa1ni, Lewis, ;ak na dali ot! związku podpisania umowy 
leżało się spodziewać, skapitulował na fi lat. 
wobec właścicieli k~llalni: zażąd~ł od 
robotników, aby wrócili do pracy M. 
trzy dni w tygodl,in. z rodnicze a łtYl)oł~kłe intrygi 'l'ym razem ;;tTajkujący odmówili. 
Nie pomogly żadne prośby, zaklęcia 
i groźby ,.szefa związkowego". 
Strajk trwa nadal - wbrew wuli Le 

Warunki, proponowane przez przed 
siębioJ'Ców amerykańskich dobitnie 
i1nstl'ują panuj'll'y w przedsiębior­
stWRt!l amerykailskich system pracy 
niewolnicz.ej, na. ldórego str<Jży stil" 
ią wierni slugusi burżuazji - oporo 
tUllj~tyczni przywódcy zwiątkt)wi. twórców agreSllwnego p~ktu at i«~"nty I"~ego 

zdemaskowane w piątym dniu procesu szczeei:ilskiego 
(Dał~zy ciąg !7.e str. l-ej) 

Następnie ujawniono szereg in­
nych materiałów z informacjami woj 
SkOWYDli, jak n)). dane o szkole oIi­
ee:rskiej i podoficerskiej, o transpor­
tach wojskowych itp., któl'e zehrat 
P~elacld i przekazał Robineau. 111M 
ujawnione dpkumenty - to korespon 
dcncja między wiel3kollsulem Bardet 
a osk. Drouet, ~tóra wedltug wyja­
śnień oskarżonego miała dotyczyć 

PROKURATOR:. - Czv oskarżo­
ny jest pewien, że wówczas uie uo­
ręczył żadnych informacji B;.,rdeto­
wi? 

DROUET: - Nie prZyPominam 
sobie dokładnie, a1e to jest możliwe. 

Wiele mówiący wyjątek 
z listu polecającego 

do ambasadora Francji 
spotkania w sprawie prywatnej. Jeden z listów, pisany był przez 
•••••••••••••••• 8 ••••••••• 8 .................. 0 •••••••••••••••••••••••••••• 

Za przykładem tow. Markiewki 
Robotni~e P Z P W Nr " 

podejmują zobowiązania długofalowe 
W pZPW nr 4 najpierw na apel tow. wykonanie bazy o 1 proc. zwiększy 
Markiewki odpowiedziały robotnice produkcję o 483 kg. w stosunhl do 
z oddzjału przygotowawczego, Dłu- dotychczasowej wydajności. Zespół 
gofalowe zobowiązania produkcyjne tow_ tow. Berk i Kantorskiej, pod!!.) 
podjęły 4 zespoły, liczące po 28 sząe wydajność o 1 proc. "'Yprodu, 
członkiń. k-uje o 562 kg. więcej, niż wytworzył 

Zespół tow_ Grębosz, podwyższa. by według dotychczasowej wydajno­
jąc wykonanie swej bazy o 1,1 proc., ści. Czwarty zespół tow. tow. Domi 
wyprodukUje do 1 lipca 5,964 kg. niak i Baran, zwiększając wydaj­
więcej, niż przewiJuje baza. Zespól, ność o 1,2 pl'OC. osią·gnie do 1 lipca 
na. którego czele stoj~ to,,'. tow. Tu- 651 kg. więcej, niż wYPl'odukO"il'ał by 
szyńska i Sulejewicz, podwyższając według dotychczasowej wydajności. 

Załoga P Z P W Nr 31 w Zgierzu 
odpowiada na apel 

W dniu 8 lutego br. w PZPW Nr 
31 odbyło siQ zebranie na tkalni la, 
IIIb i IV, 11:1. którym tkacze z 1\1'0-
sien' kortowych podjęli następującą 
uchwałę: 

My, tkacze z krosien kortowych, 
zatrudnieni w Państwowych Zakła­
dach Przemysłu WełnianEigo Nr 31 
w Zgierzu, biorąc za wzór tow. 
MarkiewkęeWiktora, w odpowiedzi 
na jego apel przystępujemy do 
\\'sllółzawodnictwa długohIowego, zo 
bowiązujemy się w okresie od 1 lu­
tego do 30 czerwca 1950 r. wykonać 
bazy akordowe z nadwyżką. 

'ikacze pracujący na dwóch kro­
snach kortowych z tkalni IIIb zooo­
wiązują ~ę podwyższyć bazę akordo 

wą: 1) Szymke Bronisław o 3 proc" 
2) Nowacki Stanisław O 3 proc., 
3) Miśkiewicz Wiktor o 3 proc" 
4) Kurzawa Stanisław o 3 procent. 

Tkacze pracujący na jednym kroś­
nie kortowym z tkalni la i IV zobo­
wiązali się również do podwyższenia 
baz: Pieprzowsld Jan o 2 proc., Dud· 
ka Jan o 3 proc., RYbicki Jan o 3 
proc., Rosiak Józef o 2 proc., Bryłka 
.1ózef o 4, proc., BUsse Adolf o 4 1>1'0 
cent, Lasota Józef o 3 proc., Urba­
niak Stanisław o 3 proc.. Wasiak 
Ireneusz o 4 proc. i Piątkowski An­
toni o 2 procent. 

. Jednocześnie wzywamy 'Pozosta­
łych tkaczy naszego zakładu oraz 
tkaczy z PZPW Nr 30 w Zgierzu," 

wicekonsula Leger . do ambasady I nie do akt sprawy serwi~u "Agence 
Republiki Francuskiej w ·Warszawie. }<:;ul'opeenne de Pro" (''' z Paryża. o­
Z 1i~tu tego odczytano następujący l'az egzemplarza tygodnika fral1cu­
fmgment: s!dego ,.Le CUlTel'our". :.\<laterialy 

.,Pan Gaston Drouet, inżynier te wyraźnie stwierdzają, że Robi­
radio-telegrafista, jest znany tu ne.').u był na służbie wywiadu irancu 

tejszemu ltOnsula.towi, cieszy się 
dobrą opinią i oddał mu wiele 
poważnych lIsług_ Materiał, o 
którym jest mowa, składa się z 
instrumentów mierniczych, ele\:­
tryczqyeh, bardzo cennych i pra 
wie nie do zastąpienia, prze\\'lIż 

nie sprowadzanych z . Francji, 
które Uległyby z pewnością kon 
fiskacie [przez władze polskie". 

Do ożywionej POLEl\IIKI NA TE­
MATY PROCEDURALNE doszło 
między rzecznikiem oskarżenia D. 

obrońcą Andre Robineau, kidy pro 
kurator l)Ostawił vmiosek o dołącz e-

skiego i zawierają charaktcl'ystykę 
działalności innychfl'llnCuskkh urzęd 
ników lconsularllych oraz pracowni­
ków attachatów wojskowyeh, 

Nie oponując Pl,zechl(ko powoły­
waniu się przez rzecznika oskarże­
nia 11a publikacje pra:o;owe, adwokat 
l\Iaśl:lllko sprzeciwił się katel','orycz­
nie załączeniu tych dokumentów do 
akt sprawy, utrzymując, że ~zasopi­
smo nie jest dokumentem i że arty­
kuły pra'lowe, cytowane przez prolm 
ratora, zawierają jedynie wniosko­
wanie publicysty bez wskazania fak­
tów. 
Sąd po naradzie przychylił śi~ do 

wniosku ad\,-okata Maślanko i wnio­
sek prokuratura oddalił. 

B YŁA taka chwila. w piątym \\'Zl'ostem sil światowego frantu ~o­
drrlu procesu szczecińskiego, koju i jego poszc2Jególnvch ogniW, 

kiedy wszys.cy obecni na sa.li sądo- zaham01'rać ten wzrost. Dla tego 00-
wej pojęli is1Gtny najgl~bszy sens lu po.'dugujq. się na l}~kład !pro­
rMlpatrywanyell tu pl'zed sądem woj wokatOli'aJui tUowskiJnj, Dla tegO ce 
skowym zbrodJnic(Ilycb kuowall wy- lu posługują. slię rówltleż w coraz 
wia.du franClUsltiego w Polsce. Przy więl,szyn} sto,pItiu ap!l1l"a.<tem pań­
l'OO\J}oznaniu dowCtdów rzeczowyeh, stwowym o(pwłlovvywanych przez 
Il'r.z.edsta.wionycb pn.ez prokuraturc;, nich krajów marshalIO'Wskicll, ' a 
padły rz ust osl.arżonego Robineall zwłas~c,za ich a.palTate11l wojskowym, 
slowa., !które r6'/.oŚwietliły na;jtajniej- wywiadowc3.ym i dyplom8>tycznym. 
sre zakamarki tego wywiadu i ka- ldiię{lzynarooowe znacq;enie prO'cesu 
nały, pro>wadząoe odeń bez.pośred- szc,zecińskiego polega między inuy­
nio do podżega.czy do ltOWCj wojny. mi na tym, że rzucił snop jaskrawe-

W czyim interesie - zapytał- gO światła lla ten bltt, cllaraJ."tery­
prokur3ltor osl,a1'ŻlJonego Robi- !liyc:my dla oboouej sytuacJi P(tU'ty­
neau - był uprwwi:my wasz a- cme.i, 
gresywny wYwiad w Polsce? Smutną sła.wę zdobyły sobie w 

Wintereslle ltrajów paktu at- naszym kraju francuskie placfł.wki 
lanłyoldego - brzmia.ła odpo- dyplomatyczne i lumsul:).rne. Przed 
wiedź, opinią pO'lsltą li pned fr,pinią świata 

A więc na ' ich użyte], zbiera- wYkazana została ni-ezbkie odgrywa 
liścłe wasze i1nfo.rfn1l.Cje? na przez tik rltla kółek w amery-

Tak jest - iJdpowiedzia-ł Ro- k:ulskiej ma~hiJ.lie, slużąqej do przy 
binea.u. gotowania agresji. W bezsilnej wście 

wisa. 
Jak dllniosJa pl'asa, w dniu 7 lute, 

g'o strajkowały 372 t.ysiące ~órni­
ków z ogólnt>j lil'zby 400 tys. ułon 
ków Związku. W sŁanie Wirginia 
strajkuje dziś 120 tys. górników, w 
"lanie I'en.~ylwania - 100 tys. w 
tanie U1inois - 24 tysiące, w stanie 

Kentucky - 50 tys. 
W styczniu br. l'ozpoczęli strajk 

l'obotnicy największego towarzystwa 
samochodowego w Stanach Zjedno­
czonych, "Chrysler'al '. W ciągu krót 
kiego czasu strajk ogarnął 90 tys. 
robotników, zatrudnionych w 27 fa­
brykach towarzystwa w silanach 
Michigan, I\.alifornia, Indiana i in' 
nych, Strajk ten dotyczy interesów 
przeszło 100 tys. robotników pokrew 

Obok walki z ruehem strajkowym 
za pORrednictwem swych zama~I(O­
wanych agentów w kierownictwie 
związków zawodowych, kapitaliści a­
merykańsq stosuję. bezpośl'eUnie me 
tody dławienia strajków w drodze 
terroru polir.yjnego. 

Tak np. w Gloversville (Stan No­
wy Jork), gdzie strajkują od dłuż­
szego czasu rob:>tni.cy 17 garbarni, 
w pierwszych dniach lutego br. po­
licja czterokl'otnie zaatakowała wy­
stawione przed zakładami pracy pi· 
kiety strajkowe, Użyto przeeiwko 
st!'ajkującym gazów łzawiącycb. Po­
liCji pomagały specjalnie zwerbowa­
ne oddziały bojó"lLarzy, rekrutllią­
cych się z mętów społecznych. 

Francja 'w XVI rocznic~ 
zdławienia puczu faszystOWSkiego 

GENEWA (PAP). - Z Paryża do 
noszą, że organizacje demokratycz' 
ne, które 12 lutego wezmą udział w 
uroczystościach z okazji XVI roczni, 
cy zdławienia przez francuską klasę 
robotnicą w lutym 1934 roku pró­
by puczu faszystowskiego de la Roc­
que'a i Chiappe'a ogłosiły clo miesz­
kańców Paryża odezwę wzywając 
do masowego udziału w tradycyjnym 
po('houzie z placu Bastylii na pla,~ 
Republiki. 

Odezwa stwierdza m. in.: .,zjedno' 
czeni tak samo, jak w roku 1934 ko 
muniści, socjaliści, republikanie i 
wszyscy deinokraci domagają się po 
łożenia kresu wojnie w Vietnamie i 
przygotowa.niom podżegaczy wojen-

nych do agresywnej w(}jny. 
Wypowiadamy w«lkę próbQm na­

rzucenia }<'rancji przez imperia1istów 
amerykańskich dyittatury de Gaul 
le'a. 

Walczymy o rząd złożony z Illd7-j 
zdecydowanych od'lyskać niez;ależ' 
ność Francji". " 
Odezwę podpisały m. in.: Po­

wszechna Konfederacja Pracy 
(CGT), Związek Bojowników o WClI 
ność i Pokój, Francuska Partia Ko 
I11Ulllstyczlla, Zvviązek Kobiet Fran' 
ctlsldch, ReptJblikański Zwiazek b. 
Kombatantów, Komitet Obrony Imi 
grantów, Towarzystwo Pl'zyjaŹ1ll 
Francusko-Radzieckiej i szereg in' 
nych organizacji demokratycznych. 

Ohydny. mord w Portugalii 
Faszystow~ka policia zamęczyła na śmierć 

tow . Jose Moreira 
NOWY JORK. (PAP). - Kores.­

pondent Associated Pl'ess donosi 7-

Lizbony, że policja portugalska ogło­
sila komunikat, w któl'ym twierdzi 
się, że jeden :t< przywódców Komuni. 
stycznej Partii Portugalii - Jo.<;e 
Moreira pQpełnił s.amobójstwo, 
wyskakując z okna więziennego. W 
tutejszych kIllach dziennikarskich 
odnoszą~ się do tej wersji z wyraź' 

nym sceptycyzmem, wskazując, że 
ma ona zamaskować obycIną zbrod­
nię policji portugalskiej, która zamę 
czyła na śmierć Jose Moreira w cza 
sic "dochodzenia"_ PoŁ'I'Iierdza to o-
koliczność, że taki sam los spotkał 
w tym samym więzieniu innego czo' 
łowego działacza komunistycznego 
- Bessa Ribeira~ 

Nowe ·zarzqdy "Caritasu·· 
rozpoczynają działalność we wszystkich 

Na S3I1i PaJ1,()wała stmpiona. cisza. lił9ŚCi miGotają sit) d, których zbrnd­
WSlZYscy Zl'mm1mieli. Zro1!lumleli po- nacze intrygi w Polsce 'WStały 'Zde­
wagę sprawY, której byli świadka- maskGwane i pmekreŚlone. Nie po­
mi. Zrozumieli, źe siatka SlZpieguw- zostaje ';'m o-becnie nic mnego. Na-
ska Montowana :z aldm uporem ród polslti zaś, a. wraz 2 Dmt naród • 
przez wy""iad francuski w naszym franeusld, wszystkie miłujące pokój K a t a s t r o f a e o s p o d a r c z a J u e o s ł a w ,. I· kraju, była jedną IZ (Jc1nÓg monstru- narody d wszyscy zw~lennLcy pGko-

diecezjach 
run ej sieci organii'l,ac,ji s7,piegow- ju na świecie 7Jdają sobie Spl'a.wę, 
s!ltirch, szikoc1nilcIilY(jh, "'8Jbo1ażowych że s;ruIDotn.a porrui;ka, ja.ką, poniosła NOWY JORK (PAP). - K(}l'es.­
i dyWcl'sJl1jnyel1, kt~rymi imperia- l'ca,kcja fra.n,cuslm i dyryguJą·ce nią pondenci prasy amerykańskieJ dono­

raz zadowoleniu, ze rząd po zUkwido Iizm ameryl;:ańskl s.tara &ię opasać ame;rykańskie l{ola wojenne, jest szą z Belgradu, że wicepremięr Ju' 
Waniu nadużyć zaIlewnił swą l)omoc śWliat, w~moonieniem SIŁ POKOJU. g'osławii Kardel zwrócił się do amba clawku prezesem nowego zar::ądu 

BYDGOSZCZ (P~·. - We Wło-

diecezJ'alnego "Caritas" został ks. R' .• d . d db ł . ! - B;" ) I' l d . k . b j d . t h 
dla akcji cIiaryŁatywnej zrzeszenia, Robiloeau i J'cgo S2ajka, która li- Proces s'lccredńsk.i zbliża się do I sadora USA w Belgrjłdzie Allena o 

ownlez w ru Zl,~ Zlt o yo Sl~ czy!a po>nad 100 agentów w woj. ,Włlca. p"Zie Oil e ,CJą pug ą ową ja' naJszy sze wY. e name rzec no 
proboszcz Stefan Kwiatkow:iki z zebl'anie nowego zarządu "Caritas" szczedńskim, to nie była ja~taś izo- (lla naszych Wl'ogów, :Ze w Polsce \\'yrh pożyczek w łącznej kwocie 36 

Zadusznik pow. Lipn(), wicelll'eZef- diecezji chełmińskiej, na którym wy 100i'lrana grupka, zorganizowana z nie ma i nie będrzie pola (lla działal- lUiilonów dolarów. 
gem l,·s. pl'oboszcz Jal1 M, aJ'cher' z Ło eJ' l' własneJ' iJniCJ'atywy wywiadu i'ran- 110IŚri obryr.}1 wywiadów. ćlh kreciej Prasa amel'ykań 'ka wskazuj.e, że brano prezesem l;s. 1111Urzyns (lego., l t t k' h . h k - I l 1) fil ' . .. cll~l,iego i na ,jego własny użyŁej;:. r(ma y a· 1(' ('zy lIlnyc DIDore c w 1'0,11 !·W 1~'zna suma pożyczek, 
WIc.zele, pow. J.Jjpno i sekretarzem proboszcza l1arafll Ostromecko, pow. To hyła jerll1a z tajnych komórek paktu aHallt:vcl.iegu. Narói! llolsld, oln:ymanych przez Jugosławię od 
, b. Siedlewski, sekretarz niższego se Chlemno, i'liceprezesem został leo pakt~ atl:mt.veltiego. !"tóre,i zadalIi!' budujący c.odalbltYC2iną prz:r~ 71()ść, USA w~'nio:llll ,n milionów 700 t y­
minarium duchov ... nego we Włoc~aw .. karz weterymuii, Ludwik 8t'ubka z llolegalo na wgl'yzanuu się wzdro: st~j~y twanl0 w SZCl't;!I'\1 ob:-ońców d~ęcy dolm'uv,:.. Pisząc & nowej ))roś 
ku. . .' G'" k' ta' wy i silny org'aJ1izlTI Polski LuuoweJ Jlt)~'o.,)u, ~~st d(}statcenlle C7!UJ~y, .by bw ~ug~S~aw:i, prasa a~uery~anska 

Na zebraniu konstytucyjnym omó'ILasllla pow. ~udzll}dz, a. s~ le li tocze:Mu go o,l wewnąt.rz. I unwestwiC w za.!'O{l!ftu ws;;ełkIe m- I)yna]mme} llIe ukrywa, ze mImo 0-

wiono plan pl'acy .,Caritas:' na. naj- rzem ~nany dZlałac2i katohckl. ob. R.óź~!~i drogami _ staJ"a,lją się ~-. tr~gi wrogów Pltlski i wrogów po-/ t~zymanych ~v roku ubiegłym poży­
bliższl! przyszłość. Zebram da.h WY. Ohełmlkowski- • nerlahsCl amer:vkansc:\'. orzera.zenl IWJU. czll,k, sytuacja gospodal\cz/J. Jl,Jl!'o... 

sławii je$t coraz cięższa, a odpływ 
rezerw dolarowych - katastrofalny. 

Wysokie odznaczenia 
dla górników radzieckich 

MOSKWA. - Około 30 tys.ięcy 
gómU,6w radziec1dch otrzymału w 
ub, 2. mies. wYsokie odzna«ll1,enia 
l>aństwOIWe - ordery i Dl-!!dale, za 
wysługę Jat i sumienną, pracę.­

Wśród odmacaooyc,h znajdują się l'ę 

bacze, toohnli.cy li miyn:iero'Wie. 
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będą kierować się zasadami miłosierdzia chr eścijańskiego 
- stwIerdza ksiądz dqrektor Sulwiriski Na życzenie publiczności 

JlUż od ltilku dni, w lokalu przy 
ul. Gdańskiej 111 (róg KopernJka), 
w s1~ie "CM"itas" diecezji łódz­
kied, urzędlUją lIlOWe wtadre tei in­
SLytU<.:j:i, 

Nowy Z,aT1Ząd Djece~ji81ny, z I.slę­
dzem Józefem SlllwmslUm, pro­
bOSZC(l,eJn z Zelowa, obecnym {Iyrek 
torem "Caritas" w ŁGd71i na ozele, 
energiClznlie za-brał się do pracy, by 
n'je dąDuścić do najmn:iejszego za­
hamo'V\".,mkl dzi.ałaJności tej chary­
tatywnei 'instytucji, lece. prk"CiWltie 
- pchnąć jej pracę na n(}we tory 
zgodne z :v.\sadami miłosierd~a 
chrze,.';cijańskieg-o, ldórym taj{ ni~­
godnie srp.rzenlewiell"Zyło się b. kie­
rownidiwo "Callitas". 
Już 'PieI'wme <tui !pracy nowego 

2Jarząau "Cal"Jltas" w ŁodzL są śWi:a­
<tootwem, jiĘlK s·ruszna była dec%.ia 
władz, które po<wi.e,r:zyły kieroWlli­
ctwo ted organiiZ3.C\1i ludziom, cieszą 
cym się zaufaniem wGemych i swą 
dotychcZaiS&Wą post3lwą dającym rę 
};;:ojmię, że na'}o:hone na. nich ob 0-

wiązl:.i będą wYPełniać uczciwie w 
myśl nakazów mll'ramości. W łó<tz­
kiej "Caritas" za:panO'Wał nowy 
duch. 

Miesiąc temu i dziś 

W tych p:1erwSiZych dnd!ach pmcy 
nowych wlade rr.głosUł Sli.ę <to kie­
l'QwnIDctwa "Ca:ri1tas" diec,eejil łódz­
ki'€j, obok wie1u iJnnych ob. Miarjan 
Górski. Ob. Górski zw!I'ócił saę 
z pclnym Z1au.:f.alI1Jlem <to ,:Caritas" o 
Pomoc. Obecne władze "Oa'l.Thtas" te-

Załoga PlPW Nr. 4 
wzywa do WSpÓllOWodll'clWO międzv­

zuHodowego 
załogę PIPW Hr. 6 
Doceniają(~ rolę współzawo-

Ilttictwa międzyzakładowego, 

go zaufania nie rz..awaodły. Po spraw 
dtzaniu lPotreeb ob. Górskiego ·przy­
Zllano mu caiJlkowity przyodziewek 
- dwie .nna~"Y!l'le.I'ik;i, .spod.nie, swat,r d 
buty. 

Z'alStanÓ'WlmY Sli.ę, J.akby to było je 
~CZe prz.e(I ~tilku tygodnt1ami? Jak 
w:ieJiu <innych, ob. Górski spa.tkałby 
slię z odpowJedzią: "me ma". W peł­
nYch magazynach "CRrl.tas" n:\c by 
się nlie znalazło dl!! naprawdę po­
trzebującego. paInOcy, stal-ą.:no by się 
gO zbyć cZ'C"J1ymi obiecankami, aby 7.a. 
chować możność świai.icze{l dla lu­
<hi zamożnych, megod;uych:mi za­
Sługujących na patnoc - wrogów 
Polsld Ludowej. 

A oto, co mówi o ooałiallnooci no-
wych wladrz łódizlkiej "CaJ.'lLt'as" 
1ł!siądlZ dyr&""Wr SulwińskJiJ: 

"Nie zwlel,tamy z pomocą' 

- Pnelamujemy szybk(l trudno­
ści organizacyjne, na 'które jako no­
we władze napotka;liśmy na począt­
ku, Praca nasza l'OlZ'\\l'jda sic: nie­
mal z godZJiny na godmnę. Wezwa­
I~śmy wszystkie oddZli,,"y "Oaritas" 
cliecezjj łód.z!d.ej do złO'i:enia spra­
wozdań z dz.iałll1lnośdi. za rok ubie­
gły, i pre]iminaorllY na rok 1950 o­
raz wykazu 1.onltretDych zapotfte­
bowa.ń p.oszcze,gólnych oddziałów na. 
odmeż, bcie1Lmę, lekarstwa. itip. Uwa 
żarny bowiem, że zalPa5Y w maga­
zynach "CadtllS" musllą jal\t najprę­
dzej służyć naJMeOOieojszym". 
Pierw~ze zapo-urrebcywania już na­

płynęły. Zgłosiły je oddziały "Cari­
tas" il ŁalS<ku i' Łęczy.cy. napłynęło 
też zapotrz-ebowanie z Lutom:i,er"ka, 
dotyc7,ące pcmocy dl'a m1odzleży. 
przebyw.ające.i VI iamlej<zym inlel'­
nade Ojców Salezjanów. Po dl()klad 
nym sprawdzen.iu tych ZLlI)ot'rzebo­
waiL pomoc będzie natychmia8l u­
dzielona. 

Lekarstwa z ruagazynów 
dla chorych 

mającego na celu po.dniesienie _ "Na':!7.a dot~',chc'Za owa praca 
jakości i ilości produkcji posz- _ mówi daJe i k"'iąde. Sulwitl'lki-
czególnych zakładów, zało.ga l prllekonała nas na nowo jak bardrr.o 
PZPW Nt'. 4 wzywa. za.łogę byla konieczna kout.;rolU działalno-
PZPW Nr. 6 do podjęcia szla- ści ,.Caritas·', choć dotychc~as mo-
chetnej rywalizacji na rok 1950. g];i:l11y lirau.>Oznać s~ tylko z częścią 

PZPW Nr. 4 uprzednio pod- 101br-zY1niego materialu. Chcę my tę 
pisały już umowę o wspólza.wo- sznzegółową ko.ntro'l.ę d.aJej prowa-
dnictwie pracy z PZPW Nr. 8 dtz;ić, aby uł:l!itlmą-ć w prrzY52Jłości tak 

._.;,w;...;C;.;z;.;ęi;;s,;;to;.;C;;h;.;;o~w;.;ł;,;;e~. _______ - bolesnych dil.a, każdego WIi€ll'lnego 

............................ ~ ............... fI ......................... " ......................... .. 

Na, l'iUJNeIR 
lNłl~uCUlWOJJN1ClWA ~~ 

Zespół tow. Szpakowskiego 
we współzawodnictwie długofalowvm 

faiIdów nac1użyć i niewłaŚoc1wego wy 
korzy&tania dar'ów w]e~m,Vc!h i do­
taC'j'i państwowych. 

- Maga.zyny nasze są zasobne -
stwi:exdZla ksi·a<l7. SuJ:wl<ńsłd ~ i za~ 
pasy, Z<lll1,jduJące się w nioh, bę.aą 
cenną POOllOCą. dla wJelu potr~ebu­
jących. Musimy jednQ!k przede 
wszysf,[ci;m zaprowadzić po,l.':lądek w 
tych lD'ag-azynaeh, Zna.jd11je się w 
nieh na pr~ykład wiele lcka;rstw, w 
ilości wyst;t.rc:za.ją.c.ej dla Za(}pMrz1!­
nia. pl'.l;ynaijmniej u-zech aptek, 
WŚ1'ód nich peJ1Jl'cy1ina i wiele bar­
dzo po&ukiwanYCh leków zagra­
nicznyeh. WlieJe:z; nich jednak­
jak to a; bólem stWlierll71i!iśmy 
zbyt długo l~ąc w ma.gązYDi~. utra 
ello swą. moc. Mamy na pl'$ykład 
ootolo 20 mUi,on{;w pastylek asl\.)rry­
ny, która uległa prooesowi l'OOlJ.1'<lda­
nla sii,ę ua piI'OM:ek". 

- "N:iJe dQIPuściiffiX dQ tego-
W!trąca Slię do l!lIcll'ilze} l'\()l7lmowy z 
księdzem dył'-eiktol'e1TI SuI w:ińskim -
seikretam obilcnego Zl.wrląt111 "Cari­
tas" w Łod'l'i, ob. Atl.toni K~smala 
- aby te cenme le<ka:rSltwa dalej rn­
srz;c:zyły się w maga;zynie. Przekaże­
my je S'1Jpitalom i aptekom s!}olecz-

kau:zy, aby komisyjntie o:IDreś1:iili prze 
Zllac~nje nj,eiktóryc'h lekąrs1Jw". 

- "Po Zjeździe księży i d.ziałaczy 
btolicikirh w WM's2ia.w:ie - podilo:e 
śla ksiącLz d\ya:ekto1" SulwJ<ńslki­
nabrałem glęboikieg.o p:rzeNOiUa1llill, 
że pI'lliCa "Caa-.lttas" jest potmebIla i: 
~ie trwać 11,ulaJ, l~oł'Zyst.aJąc z 
po.pa.rcro. wla:dz i sIPQłec,zeństwa. Nie 
trzeba da.wać żadnym plotlmm po­
słuchu i pracować. 

Nas7.a. pl'aca charytatywna. - ja.k 
to )lot'lkreślaJą zgodnie czynni:ki ną 
łl~we - jest potrzebna i. władze nie 
będl\ s,zczę!hić pcmolly dla jej dal­
S?;egc prowadzenia. 

- p~ tWOfI."'lenlu nowego ustroju 
nie wolno zapomdnać o t3'ch, któ­
rym dawny ustrÓj WY1'74\ilził ikl"zyw 
dy. Żad~1ll ~{a·f.oiJ.ill~ i żaden kapł/llll 
roe ttyllto ntie rooZe ucbylać się OlI 
tych iJ.blJlW'iąrr..ków, ale !p~r wypeł­
nianiu ieh wi:l1ien d'okładać jak naj­
Większych wysilltów. 

- Ja ze swej Stt:rOQ1;Y cmkońcrzył 
ksiądz dy:r~l{ito:r - całą, dlL~ i ca­
łym serCilm oddaję się pracy !la. po­
lu milosier{lzia chrześcijańskiego, 
któremu w pełni tel'aiL będoc.ie służyć 
"Ca,ritas". 

nym. Zwrócimy się o pomoc do le- (ks) 

Jest (cdal un;;ielslia fmegdoU/: pelt'i,'n lon,zyńc:yh wstr/JUje (lo TI'StcW· 

racji, Ilby zjeść o/)iC/d. Kelner pl'zyno.li mu znpę, lec: WJ!,t! Ir~ym(( łyżkę 
U)' dłoni i przysll.{chuje się dźwiękom orkieSlrY, produ/mjącej się IV tym 
c::asie UJ "I1l/l:yce obiadowej", Po chwili lwdnosi .~ię od stoliJ,",{/, i T)odchodzi 

cle) dY1')'genw: 
- Hallo - pyta - czy pm~ może co§ zagrać na życzenie publiczności? 
- Alei: lUlI.lIm/nie - uśmiecha .~il,! f,'<lpclmistrz, - A co szrlT/owny,· pan 

sobie ż.rc~}', że{'Yśllly zagrali? 

- h/lgrajrie te karty - otlf/Olci.((da londyńczylc. - Dopóki ja nie skoń­
czę obieull/. 

Anegdota la przypomina mi się 11.' z,viqzkll z ostclnim u;y.stąpieniern Be_ 
t'i/w_ Bet'i!l. lIiepra/(~l([ż, "1/,;ai(Olllo: jeden z mistrzów muzyk,: atoll/owej 
pierwszy, mOŻ/ł!1 po/piedzieć, smyc:el.:. od To:.d=ierania l/SZU świata, TZęp~ 
lf'lltem o l1r=ett'(/(lze «[o!nawo _ bombc}<Lcego oboz/I ang1o-amerykaiisl.:.iego, 
tcr6g Iio7ll/'oli C/lergii alomowej, pl'Oponowa/lej przez Zwiqzek Radziecki 
i t. li. - a 111 nagle tO W oolroich "bierze" i powiada: "ani Związek Ra· 
d;;ied~i (mi St~/uy Zjedlloczo1le lIie o,;,~iq.gnęł)'by przen'4gi w wojnie, pon~ 
waż dy.~pt)l1u.ją bombą aJamową. W interesie całego świata leiy, ażeby na· 
rody ~gOlhiły 3i.ę-obecTlie na międzynarodowI! kontrolę energii atoJnClwej", 

Rzecz jaSn(L. że chytry Be1'in zagrał nową piosenkę, licząc z ż,'czeniami 
1l1lrodll angielskiego. Bqdi co l}~ldź u'ybory", JI!l[!:.~k.a "bomby atomowej" 
nie jest zbyt pOpllWl'1lft i 1'Uc:,ej razi USZ~f. Więc szef Labour _ Party uSi. 
łuje grać tu otwarte - jeśli c7lOdzi o l.'weslję l!tomow/l, - ka/'ty. Oczywi.icie; 
dopóki nie shończ)' obi<ldll, t. j. pardon - komedi wyborczej. . Et: 

..·· .. • •••••••••••••••••••••••• 11 .................................................................. . 
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Kulisy sz,piegows,kICh knowań ujawniły prawde. 

n su zy r c s Szez i 
U\\lagi • 

spostrzeżenia PZPR Nr 4 l 
Cz~sto po ·pracy gl'olJ1!Jdz::) się w J Moch. Na~·ód· francuslw, roboiruicy ·u\J,;;ci nęb,Ę;l'a w Ś\vietle ploce.::u I mysl-owyoh 1P0dkl'dla tkaczka, 

li \:dlicy grup],i l'obol·n·k6w, żeby I franC~l.5(,y . piel'w<l t7.~\protestowiil1i ~(l,c1.ególnego '1.llacunn:... Okazalo się, tow. Nowak To on'. którym powae-
.. • •. , • ." . '. • . 1 I przecl\vJ;:o ,lego zbrodnlCz.~'l11 pocz,y- że \\-taśn ie t.:.l <:wjno,~ci prak je- 1"20110 7;;]dai!l~e s-h"Zei.~mia dobra pa11 

pOi'(d"l.\ ędnc ".<>hl.e o ty m, ~ owyn ~ n.aI1!1QU1. A prawda, uja\\'11 Iiol1a w ;,zC(i,€ w rożnY..:!l na,,7,ych ~a,klad~lch slwowego, powirurui głęboko wziąć 
Ol'IiZ pl'(lejl'~eG gazety. Od }(I'lku dnI SZC2.P.Cill&~'" r07_ni.o,;;da sd~' S'L-eTOko po !J,fl:\-Cy i In .. tYlucjacl!. Oika!l.ilłO się. it' subie do serca tp'l'l-c.~tl'ogil, płynące z. 
<tych cz,ytajacych, si.ale pr·zvbvwa w calym świeci·" n,ia.wni'a iąc tlit'ClH~, ·w nit'1-:J,)rych placowk-ach b(>",.kal~lie proce!;u. i ll1a!pTawdę !t1Zelelnie. bacz­
świetlicy PZl'B Nr ·t, N'ie t;!zil\l."m-;go podstt-;pIle s~~iegm~'ski~ cl~vJ'yty r7.ą dr.~1ałal,i i :ipL'lko\V:ilJJi .... "ciągnięcl d~ nie \\'ypelnhd: Swe ob(j\.\~j<lzj{,L Wie-

. . . _.' • ' .,' _ du franC<l\Si;l:ego, óZ1l,alaw<:€go VI a,kcji s?.piegó\\,-;!k.i",j z~i'ajcy naszego my dobl'<ZJe, że działalnoś6 sbral,v 
- o~olną <:'1 ~,,"\OŚĆ b~1d7.4 \V!ad~ myśl mstl'Ulwii swych mocodawców :k'l'a~u. Gdyb·, nie to, :re wlad?..f' be?- j,Jl'l1.em~'słowej prrz..v ·wielu zakładacb 
mo~('j, nadchodzq.ce Q toc:lącyrq. SIę 1Z Alllglid. i AmeGik'i, T'a prawd

'
8 po- p;eCflf>m.t!Wa t~·a:f,il.y na ślad l~.i Spryt porlOsta,wia jes,z<:rre wjele do !i.yC2lEl­

obecnie ur.oc€3ie w S7.'C!reClhrl're. winna ralZ na eaiWSc;re ws'leezyć 1Z ruie i7.organJeowomej il!Zajki', :I11ogli- Dla. 
Z ka·ld",m- dIn'iem coraz baJl'd~jej od- sentymentu d'l<a C1.:ach<Jdu tych wszySl: byśmy pOIliieść ni.e:powetmvane slira PO<winruiŚlrny rw&J.,yscy lPormać, .tak 
Sła!lllia.ją się kuli.sy ohydnej afery kirch, którzy ch~je1iby tam jew..cze ty, Na prrz;yS7ło.';ć irneba :r001:ocrz.yć wJ.ellką nierorz: wagę, ma nd.epo­
S0pU.egos-tw<a zorgan;j,zO!\W1nego pmeoz s.zukać pm;yjaciót iPD1s1ci. wnęItSzą ClJuj'ność. Za.leŻY to tylltO lt.I:Ubne gruiulsbwo li. n:Teopaltrzne 
n1ektórych dy,plomatów :fro'l1cu~krl:eh Tow. Strzelczylk. robotnJilk. gIlIU$Iy od 1QaS. 1PJ:'O\Ce$ s:l.C'l.ęcius.k! p~dtnien i!'2jllcaniie słów ,,na Wliabr". Z takiclJ. 
'W iPdls-ce. Ro'bo1mJicy wczy.tudą B!ię remo-nto/Wej, rl.'Wl'.ac.a u~ę na W, slę s!:Qć dla nas po\'.razną pJ."!'l.leSlfJ.gą wiI-aśnlie słów [p!OOO<1.'1l~ nic In!i.erma­
w !te '\V'J.<adomośoi, UWlaŻ1O.Iie i paI1n:ie. że u nms nie ipOSikrOlffi!iloll<O jC'~ ~ nłlitlik:ą lila. !P<I'fL'YSlZIł0ś6. c~cych, ~ gtt'omadzą cenne 
Obv.ni:era6ą !im s:iJę ocz;y na 'WIiele reakcji, waJl'ającej eP.ę S2ikoc&ló I!a - Niaulkill płynące rz; IPIr~ tmlIre- linJfO!l.1IDaclje...., mÓWii lIlilłJ mk.{)~e 
s~aw, dO<f;yclloz.as <trudnych do ka,żdym odcimik~. ł;~ego _ są m.c~~ _ akVume ~astępc!a! lkJiJe!!loi'\VIOlb tlk.alJnJi!, ~. Jt',iJ-
wyJtłurrnaw.enllBl. Na. C2ly.ln !poJega w "7' [{(l(!ltieczniO!S!,l JWI:ImlIO~ ~<F~ ~~ n~:veh st'~ prze- lOOpiak, 
iS,toClie iPo1i:l;ykla iPaJl1.'StW lmiplE!ri!ai1.d.~ .• 

~tycfl.ll'l:Ycll, do OZ'ego daży 'W SIWej Kob· . t d··· D· ·n' 8 M A oo~"':iIl!n.ei wście>kł'Ośc~ ~LnąCJy jw. ka- . leo y go nIe 1lcz·ezą Złe . ar~a 
p.i<ta.liam1.? Dlace.ego mąd fra!lłcuski 

z.oo;ga:n'iizowa,ł h:aniebną nago.1Jikę na Robotnice ZPOdz. Nr. 4 masowo podel'mu'lą zobowiązania 
cLzl>ałaczy polskJich We Ft'arrJCJ1? Cze- . 
mu wy"iediJjjJ: d!ZIi<esjątki polskich IrO- Akcja uczczenia wzmożoną pracą 
dzin, talk: wielce za:E:łużony.::h dla Dnia 8 Marca objęła ogromną 1\1ęk 
państw,a li. !I1arod·u francuskiego? . szość załogi kobiecej w ZPOdz Nr. 

_ 'l'ea'a" 'wid2ę "'\."yrainie, że ta 4., Na 'YS!l;ys~kic~ oddziala,:h szv.:acz 
caJia kr.zyklil\va ~ikc.ia ulTlądzol'la 00- ki, kr?JczY?-ie, mstr~lk~orl.(l poaJęł~ 
st.aiŁa w oolu z.a.maskowaił1ia :i. od- ZObowlązama podmeslema wydaj 
w.rócooi,a uwag:iJ :ucz{!urwej części s.po ności i jakości swej pracy oraz 
łeczeńs:t'Wla. fr1cU1C\;(.o;k.iego od ołbrzy- zmniejszenia zużycia artykułów po 
ITJ.Ii.ej a1!ery. ja[~ą wyrr"ryto w nats'zym. mocnic~yell. , • 
kr3!ju - mówi ros.js;ter "Ba,wehria- A 'WIęC zespoł tow. Pacholsklcj 
nej Czwórki", to,"'. ŁJus1l(l~yńs<ki. - w krojowni bieliźnianej do dnia 8 
Wyd'awało s!i.ę Mochov,.":i, że jęki bi- marca wytworzy 100 proc. primy i 
tyQh rz jego a:o'Zik:a.rlu BoiJ.aków. że o pół proc, podwyższy t1zyskiw·aue 
płacz ·wyrzucanym z, lni!eszilmń d?'ie dotychczas oszczędności. To.w. l\fa-

I ci ()Il'8!Z. kobtiet zagłuszą słowa, roz- ria Stępień zorganizuje zespół ja­
brzmi€-wa,jące obecnie p:nzed trybu- kościowy, który . będzie uzyskiwał 
nałem sądowym w Szcrzec.ind.'e. 1"-00 proc;. primy. Instruktorka szko­

Ale IPrzelIiicZ)'ll się "soc;jallita" lenia za"vodowego, tow. Czesława -----

Robotnicy Łodzi odpowtadajq 

KaczYńska, zobowiązuje się poświę 
cić więcej, ni? dotychczas, czasu na 
przes7.kolenie powierzonych sobie 
robotnic. Salowa z sali NI'. 3 tow. 
S6jka zao . .;zczędzi o 2 proc. więcej 
nici, I1lŻ dotychczas. Szwaczka z sa 
li NI'. J5 MlW, Tmnczyk podniesie 
wykonanie s"vej bazy ze 103 do 108 
proc. Tow. Janina Arendt również 
podniesie wydajność swej pracy. 
Prasowaczka z sali Nr. 3 tow. Zi­
mecka o 'l proc. podniesie wydaj­
ność swej pracy. Tow. I{rZysztopor 
ska.. przyszyw·aczka guzików zwięk 
~zy wydajność o 50 proc. Tow. Ro­
galsłi:a z sa li Nr. 15 zobowiązała się 
zamiast jednej dotYChczas wykony­
wanej operacji, wykonywać do 8 

marca po dvrie. Pracownice z pral­
hl zobowiązują się w b. m. wyprać 
o 200 kg bielizny więcej, niż w ub. 
miesi.ącu. Taśmowa z sali Nr. 6 tow. 
Maria Witkowska postanowiła po­
dnieść o 10 proc. wydajność swej 
taśmy, czyli osiągnąć 110 proc. ba­
zy akordowej. Tow. Pokora wyko­
nująca 128 proc. normy, podniesif' 
ją o 3 proc. 

Pracownice umysłowe postanowi­
ły zwiększyć liczebność fabryczne 
go koła Ligi Kobiet. Dwie taśnH 
Nr. 78 i 82 przystąpiły do współza-
wodnictwa między taśmowego, zobo 
wiązując się podnieść o 3 proc. wy 
dajność swej pracy. 

Kulejąc.., k rs 
Tow. tow, Stefan SzpakowSki, Ste- I Za ;jego przykladem 7:głoi<ili swuj u- na apel· tow. Markiewki w Zakładach im. Strzelczyka 

. Komitet Dzielnicy Górnej-Prawej śmicm wątpić, czy chociaż połowa 
zorganizował oststnio przy zakła- słuchaczy otrzyma świadectwa ukoń fan Krauz& i Władysław Mikola.jewski , dział we współzawodniclWil' długofalo' Zakłady nasze PZPJG Nr. l i in-

są. członkami zespoI u najwyższej jako wym tow. tow. Krauze, MikolajewSki ne przedsiębiorstwa na terenie na­
towawczego podniesie o 2 procent 
jakość w cewieniu wątl a. T(IW. Mi­
chalski z tkalni zobowiązuje się przy 
śpi.eszyć . o 2 miesiolce wykonanie 

.ści w PZPW Nr 1. Wyr6iimiaj!j. Idę oni. i illUi. Współzawodnictwo io rO:lpOC7.ę 
nie tylko doskouał[} ja1co8eit~ swoj pl'll lo ~ię z dni\lm d2<isir>jszym, Tow. SZjl:.t. 5z,ego miasta odpowiedziały na apel 
dukcji i wy~okim wykOJlanimn bazy, kOlVski 0111ówi1 już Rzcz<'gbłoWll z tow, Markiewki długoterminowymi planu l'ocznego, Tow. Smyc?:ek z f,tr­

biami podniesie jakość farbowania 
przędzy o 1 pr6cent i zaoszczędzi na 
450 kilogramach przędzy 5 kilogra­
mów barwnika, Tow. Szczęśniak z ce 
rowni zobowiązuje się wzmóc czuj­
noŚĆ partyjną i przyczynić się do pod 
niesienia jakości na oddziale tkalni. 

lecz r6wuiei< wic1ką. aktywnollcią. w c7lonkami 8WC·gu ze~polu wszyRfkie zobowiązaniami, 

:podchodzeniu do wszcI1tiego ro'd<laju. możliwości, kt6re należy wYl",l'llkae, Na odbytym \II' tych duiach zebra-
zagadnień Ol'OZ al;:cji. aby w.,p6Izawoduietwo rozwijoło się nin załogi, zobowiązano się wykonać 

Pierwszym, kMry w "Wełnianej .TA d t' l d k . 
l ponl~<llll'e l' ao~ało J'ak Jl"J'lcps"o \".'" prze elmll1em p any pro u cyJl1e. dyuce" podjął zobowią.zania na ape .,0 "" -, ~ ., 

toW'. Markiewki, był toW'. Szpakowski. niki. 

Dzieci szkolne z Kutna 
piszą do robotników PZPB im, Stalina 

W tych dniach do Rady Zaltladowej 
PZPB im. Stalina wpłynął list zupeł­
nie nieoczekiwany, a stanowiący mi­
łą niespodziankę dla całej załogi. 
List napisali uczniowie Klasy VI[ 
szkoły Nr. 1 w Kutuie. 
Piszą oni co następuje: 

,;W·szystkim przodownikom pra­
cy i racjonalizatorom z PZPB im. 
Stalina z okazji rozpoczęcia reali­
zacji Planu 6-letniego życzymy wie 
le energii i nowych pomysłów w 
pracy. Wiemy dobrze, że każdy 
metr tkaniny, wyprodukowany 
przed terminem, że każdy gram 'la­
oszczędzonego surowca - to więk-

. sze korzyści dla państwa, to za o-

szczędzone sumy dla nas wszyst­
kich, My w szkole z ciekawością 
czytamy o Waszej pracy, Waszych 
osiągnięciach. Nasi rodzice to rów­
nież robotnicy, pracujący tulaj na 
terenie Ktltna. 

Pozdrawiamy Was serdecznie, 7,y 
cząc Wam: zadowolenia z pracy l 

coraz lepszych wyników w produk· 
cji." 

List ten jest jeszcze jednym do­
wodem, że młodzież szkolna żyje 
tym, co się wokół niej dzieje, że 
uczy się od przodowników l)!acy. 
Jak n"leży nie szczędzi6 wysiłków 
dla dobra Polski Ludowej, 

Robotnicy parku maszynowego po­
stanowili skrócić czas lrwania remon 
tów o 15 procent i możliwie zmniej­
szyć postoje w.tkalni, tow. Król zobo 
wiązał się podnieść jakość o .l pro­
cent, a w wolnych chwilach dokształ 
cać mniej wykwalifil(Qwanych tka-
czy. Tow. Smulsld z oddzia!tl przygo-

T. Smulski. 
kores;pQ.n'dent "Grosu" 

z \P~PJG Nr 1. 
~------.---------

Robotnice PZZPP Nr 1. 
nIe pozostają Ul tyle 

Spośród robotnikuw PZZPP Nr. 11 kie znaczenie czynu, zapoczątkowa· 
ocldz. 2. jedna z pierwszych odpowie nego przez tow. Markiewkę oraz l:da 
działa na apel górnika Markiewki ją sOQie w pełni sprawę z korzyści, 
tow. KaźmJera Kowalska, lJrakarka jakie PallStwO i klasa robotnicza uzy 
pończoch jedwabnycli, podejmując ska z przedterminowego wykonania 
długofalowe zobowiązania produkcyj planów produkcyjnych. Wierzymy, 
ne. Postanowiła ona podnieś:: dolych że za przykładem tow. Kowalskiej 
czasową 1JTodukcję dzienną o 15 proc. pojdą wszystkie robotnice naszych 
tj. zamiast 744 lmry dziennie prze- zakładów. 
glądać 85.5 par. Fakt ten najlepiej 
świadczy o tym, że robotnice naszych 
zakładów całkowici doceniaia w.iAL-

Fr. I:..uczak 
korespondent Fabryczny "Głosu" 

Ił PZZPP Nr. l od~ :ł 

dach Med1f:micznych im. J. Strzel- czenia. . 
czyka szkolenie partYjne I stopnia. Wydaje się, że organizacj!l. partyj 

Na. Iml.'s ·ten zapisało się 38 to- na poświęca szkoleniu zbyt mało u­
wal'2.yszy, lecz już po kilku. wykła wagi, nie stosując się do uchwał III 
dnch frekwencj<J, zmalała. To\'ral'zy- Plenum KC PZPR. 
sze nasi zaczęli wykłady opuszczać, M. Majcln'zak 
tłumacząc się brakiem czasu. korespondent fabryczny "Głosa" 

Sądząc z przebiegu wykładów z Zakł. Mech. im. J. Strzelczyka -----------------
Odrodzone Wojsko Polskie 
jest sciśle zw.lqzane z klasq robotniczq 

Na zap~'()szellie Klu!>u Of~Cel'Skie-1 od wojskowych, thllnnie zg-romadz0-
go MON. lm. pOl'. Kal;nows'k~ ... .go w nych 118 widowni. Gospodarze następ 
Warszawle, .nnsz zespo! ~eatralny 0- nie obwozili nas po Warszawie, po' 
raz del~gac,Ja. . przodowmków pracy kazu,jąc trasę W-Z i całą ws,paniale 
udaly; ~;,ę w UblCg~ą Bobo,tę do. stoli- odbudo,vującą się Stolicę, Podczas 
cy. Gen. JaroszeWICZ, ktory llledaw~ pożegllalnego przyjęcia z wiel!~in' 
11? ba\yił u nas z o.dczytem, ~pec.ial- zainteresowaniem wysłl1chiwnl1o 0)10 
me ~a.1l1tel'eso\~,al 5J!.) l!aszynll za~la \viarlań o naszych osiąb"lli~ciach pro 
dml~\ l WYi!tąph z proJcktem n8Wl:).- dukćyjnych. 
zama l'~l1tal:.tll między ol'~temmj. a \Vycicczka do Warszawy i dwu­
lll'zodowndmllll jJl'aey StalmowsklCh dniowy pobyt w K.lubie Oficerskim 
Zakładóv/ przemysłu bawełnianego. przekonał nas jeszcze raz o tym, że 

P~7.yslal:? po .na~ samochod\'. któ Wojsko Polskie je;:;t ściśle zwi:};;ane 
rynu udah,.:my SIę do Warszawy. "w z klasą. robotniczą że oficerowie "''I 
Klubi: spotkalEmy się z. ta), g-ościn wodząey się z kla;y l'obQtniczej i Pl'~ 
llym l ~OI·?eC7.,nYJ!l prZYJęcIem, że cującego chłopstwa, stoją twardo i 
WSpOl11lUema ch"'ll tam SlJ?ędZO~YC~l zdecydowanie na. stl'aŻ~- naszej ludo­
na dhl~O ll(Y,óQstaną w nasz~J palUlęm, wQ-dem,okl'a.tycznej Ojczyzny. 

Zespoł nasz dwukrotrne wysta,. Marta Del'cdas 
wiał sztukę Gogola pt. "Ręwizol''' i kol'~s:ponJentka z PZPR 
dwukl'otnie zbierał l1zesi.ste oklaski im. J. StaliIlai· 
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• wlnn·a Ir Pomoc charytatywna 
do rąk najbardziej potrzebuj·ących 

Głos działacza ~atolickiego ob. Jana Bednarskiego 

, Artyści Chin Ludowych 
. prezentują swe dzieła 

r Do głęb1 serna lZlOSbałem wstrzą~­
Il1ęty WlilBdomoścdą srtJerokQ podJan.ą 
~ !radio II. prasę, Q ll"3!bunikowej l 
I!lbrodrnJi.ozej wprost d.ziIałalności lICa 
rdtasu 'I wroclawslltiego. P1rrz.em~aj ą 
mnil.e do głęba nadużycia porpełnlOtne 
p,r;reu: tenże "OaJ11i,tas" a już bez:gra­
ll'iCllIJ.!.e obuI'za Z'aa'Ząd, w którym 
ma,jdują się WC1l<hl'<lIjsi nagarrri'acz.e 
na roiboty do Niemiec, pod ściaa'lY 
egzekucyjne li. d10 Illiem:iecikich obo­
:z.ów lwncentta,cyjnych, sikąd jedyna 
droga do wolności prowadzHa przerz. 
kominy pieców ikrema'oorryjnych. 

rytatywnych obowiątzJków, ale j!eś.lJil 
nawet jego ClZlł'OIIlk<YWtLe • popel­
mali ordYlIlaJI"ne,j i bru.dm.ej kradzie­
ży to jednak wiele tych brudów to­
lerowahl. 

na uniwersytetach, 6Jby w ~ 
śoi oddlać swoją v.rdedrLę, swoje rr.OOI­
n.ośc:l. i siły O jaz;yźnlie, 6Jby UJffiiło­
W'aIlla ta Ojcrzyrzma mogła swobodnie 
kroozyć do rozkwWtu tedhnrlklL, kul­
tury i dobrobytu. 

!ZJe &trony księży pa~ II n.d.o­
śclą ~rwtaloo1 gorące pra~enil.e 
~ółjpracy z Rz<ąde:m.. 

KSlięm ~d~!!tę j'asoo i 
(I)l"ozumi.w.e - móWlill, te me chcą 
$'bać na uboazu, k!redy WalI"srtawa 
podJnoSli się rz; lL'IUiIl'l, lciedy w POilsce 
?JaOhodrlą oil'b:rzymie z.m;iany S{POłecLl­
ne tl. kiedy nl3EÓd jeooocz;y mę w je­
den wieJikli obÓlZ poilwju. 

I pomyśleć, że 01 sami agend ge­
Sba;po w osoba.ch p. p. Sam'U]Slkich, 
1 Paszendów dla Sliebie tylko wiado­
mych celów no i oClZywiśoie, włas­
nych lwrzyścd, <soaifowali aa!l.'ami ta­
kiej poważnej i charytatywnej in­
Sitytucjli jak Oa'ril1;as. Ja jako czło­
wiek ś;połeczru.e uświad.omivny ka­
tegorYClffi'ie twj'erdllę, że źle s'ię <wia 
lo w wrocławskim CaTlilt,aisie, bo czy 
możliwe, 'aby jakakolwiek instytu­
cja dobierała ZJa'l"?ąd z osobnlików sa 
me nieznanych. Jeszcr.>:e l'a'z pod­
kreślam, .że nile. Stoję także na nie­
złomnym stanO\vi:s.ku, że Za.rząd 
wrocławsI<JJego "Carita,su" był bez­
względnie odpowiedrz..ialny rz:a fun­
Qusze i dary jakie :im powierzono i 
jakimi dys.ponował a mimo to, jeśll 
uważał, że dyrektOlrr.>:y, prezes.i i 
wreszcie agencri. gestalPo mieli pierw 
SzellStwO - ba, prawo nawet do 
!tych funduszów i darów, to świad­
czy niezmiernie jookJ.'awo, że nie 
tyliko iJJi'e dorós,ł do spełniall1ii,a po­
~er2lOnycih mu ZJasrzcrz;ytnych li. cha-

Zrozum:i,ałe Wlięc, że 1Jaildi ohydl!lY 
SItain rneozy trwać wiOOZl!lie nJIie mógł 
1 mus·iał być wy1kryity. 1DobJ.v.e się 
też s1JaJo, że azyn,Tl!illti państ'V'ro'We 
wgląooęły w te brudy ! ukrócńiły w 
końcu s'aJmoWOilę srzi!rodników i tliło­
d71iei dobro. publi=ego, bo joalk mm 
wia<iomo daJ.sze :rewizje wylta1zują 
nadużycdta i w mych "Ca;rń!tJ3.iSlach". 
Na :z,jeźd.zie k<>ięży patl1iotów i świec 
kich działaczy "CaIr.iJ1Jasu·' goo1le zo­
stałem zapiI'os@ny w celu WILięcia 
ud.zi,aru w wyborrTle oowego ZaI"ządu 
Diecezjalnego, księża pa1mioci z całą 
bezwzględnośoią naplętnowTa<1i d~a­
ła1n.ość "CaJI1iJtaru" 'W'rOdawslkiego. 
Zrorz-umj'ende i s.JJalllowiSlko zajęte 
prrooz księży pa,tI"iotów w sltoounku 
do spraw państwowycih było ba,rdrw 
zdrowe i narwskJ!'oś ucrzc:iwe. 

C~,to słyszę pytal!1llla - jakie jest 
wffiśc!itwti.e srt;a1l'Ji()w[rsko iPaństwa do 
Kościoła. A więc po ogólJnoklrodOlWej 
NM"adJzie duchow.ieństwa d dIz!iJa!l:aczy 
kal1;oliClk:ich zr~5rl€nlila. "Call'li.t1Jas"· w 
Warr'iSZJawie, na której ,i<alko czło­
nek Zall'Ządu Diecezjalnego bylem 
również obecny, omawiano s7Jeroko 
zagad'l1lienie uWTow.iJenia d,zlliałal.no­
śc.i. charyt.atywnej w tych funstytu­
cja.ch, o obowiązkowej kOa'lt!rolii SjpO­

łec:znej nad sumami wpływwjącymi 
a pmernaczonymi dla najubO'żsrzych. 
lVliimo, że du~a część młorady była po 
święcona alktua[nej kwest:lii. "Oari­
vasu" mogłem nierz.bdlClie stwierdz,ić, 
że Rząd Polski Ludowej w trooce o 
doboro nas·z;ego ,la'aju dąży z 'Całą 
śrwiadon'l,oścńa do U!l11Or.mowaml~a sto~ 
irum-ków z Kościołem., a jeooiQcześruie 

Pod'klre.śLa'lill, że chcą tak:!le włą­
crz.yć stię do tej waJiki dLa. srozęś<:i~ 
pokoleń. ZapewlDo.lii, że B7.ąd Polski 
Ludowe·j ciesrzy się w:ie:l.hc-im autory­
te1.Jelm wśród księży patrU()I!;ów, cze­
go niezbi tym dokumentem jest to­
cząca Slię naTad.a. Wypvwledzi było 
bardzo wiele li. iJak rze strony przed­
stawicieli R.7.ądu jaik li! kleru a 
wsrzy9tkie dążyły w jednym kierun­
ku i dJo wspólnego celu. 

Jan Bednarski 

W siedzi,bie mosl,J.ewskiego oddmłu Zwlą:~ku Artystów PlastY'ków ZSRR 
otw3.1"ta 7Jostab wysta.wa współczesnej chińskiej gIl'alfiki. Wystawa cie­
szy się niep!l'Zel'WQillie wielką 'frek wencją tysięcy widzów. Dzieła. gra­
fików chińskim ()bra~dące wa>lkę ludu chińskiego z naja:.zdem impe­
ri'aJ!istów - obraru,jące Życie codzienne i odbudOlWę kra.ju - g>romadz~ 

. tysiące mies~kańców Moskwy. 
• Crlonek Zarzqdu Diecezjalnego 

"Caritas" w Łodzi 
Na 1X1'jędu - rysrnnki rm,akOlJllitego a.rtysty - tow. 07JlllDg Ozao. - ho. 

pt.: "Sta!l'lrec", .. ROZill·QS,iC'iel wody" i "Kwj·acdarka·'. 

Z konierencjiit księży wojewÓ<lrl­
twa łódzkiego wymdoo'łem podZliw i 
szacunek dlla kSlięży bojo'\'III!l:lli{Ó'W o 
wolność i demokrację. Po tej właś­
nie kOl!1.ferenc,ji utwierdZIiłem się w 
przekonaniu, że w pre;yszłości po­
moc charyta,tywna trafIi. niezawod­
nie do najbardrz1ej pmrrzebujących . i 
do staiI"ców nawet prą·1lku·jących i 
do tych, którrzy walcV':yli o wolność 
Po}ski Ludlowej, a obecnie są nie­
zdolni do tlIairobk{)l\vanda li. do tych, 
którzy mają l!iCiZl!lie drobne potQm­
stwo, a rn.irri.o to jesozcZle ksztad:cą się 

Wędról'Vki o Zac ho nich Niemczech 
Trizon·a - raina pozłacanej nędzy 

Bezrobo~ie i głód pod blichtrem luksusu. - Robotnicy bez pracy, a burźuazja bul a 
za marsballowskie dolary. - R.ewizjonistyczne zapędy 9,adenauerowski~j republiki" 

".-' 

(Od specjalnego korespondenta "Glosu··) ,IJ 

Bonn w styczniu. 
Droga z Bonn do. Duesseldorfn nie 

trwa długo: zaledwie półtorej godzi 
ny jazdy pociągiem i już jest się 
w Westfalii, mijając po drodze licz­
ne osiedla i miasteczka fabryczne, 
las kominów fabrycznych, ale prze­
ważnie - bez dymu. Wyglądając z 
okna wagonu można zresztą, poczy· 
nić wiele różnych i ciekawych spo· 
strzeżeń: co byście np. powiedzieli 
na widok czerwonych towarowych 

wypisywania na ścianach wagonów no , nH. "Rzeczywistość grozi szybkim 
wych faktycznych stacji ich. pasto. przekształceniem się w katastrofę" 
ju, ale z uporem poleca odnawiać głosił wniosek partii bawarskiej, 
~wne, choć już tak P17zebl'zmiaJe na która wespół z chrześcijańskim Cen. 
pisy: Breslau, Beuthen, Oppeln trum - CDU i CSU, obawia się jak 
mają przypominać pasażerom ,,Ko- ognia - gniewu i rozgoryczenia ro· 
lei Związkowej " utracony "Lebens· botników oraz strajków obja­
raum". wów, nieodłącznie towarzyszących 

Rzeczywistość zdąrza;ąca 
ku katastrofie 

wagon6w kolejowych, na których bia Przyjechałem do Duesseldorfu. ma 
łą farbą starannie odnowione sa na- jąc jeszcze w pamięci debatę o bez· 
zwy "stacji macierzystych" jak Bre· l'cbociu , której wysłuchałem PQ'J)rzed 
slau, Stettin, Oppeln, Beuthen., Koe. niego dnia w "parlamencie" w Bonn. 
nigsberg? Wagony te nie przybyły Nie lada trudności musi ten problem 
bynajmniej w składzie pociąg6w to' wywołyv,'ać w życiu adenauerowski'ej 
warowych ja.dących ze Wschodu: o· "republiki", skoro nawet partia ba· 
ne tu były od zakończenia woinv i warska, bynajmniej nie robotnicza, 
pozostały, aby z polecenia. zachodnio wielkim głosem zaklinała rzad, aby 
niemieckiej dyrekCji kolejowej pro- znalazł środki do zwalczania vIa.­
pagGwać rewizjonizm na t.orach k()' gi, wyrdającej się na. d:'sień 1 stycz 
lejowych. Ja.k mi w zaufaniu tlov.;e nia br. okrllgł'i cyfr/ł 1,6 miliona bez 
«kiał konduktor, dyrekcja sakazała, ro.botnYth na całym obszarze Trizo· 

bezrobociu, zwłaszcza zimą. 

Kontrasty luksusu i nędzy 
Z dworca niedaleka droga prowa· 

dzi na Koenigsallee - głównI ulicę, 
promieniującą, jak Berlin Zachodni, 
światłami wielkich wystaw sklepo· 
wych, przeładowanych artykułami 
najbardziej wyrafinowanego luksusu. 
Ktoś, kto by przyjechał z daleką. nie 
świadomy rzeczywistości zachodnio· 
nieDliecldej, mógłby odnieść wraże­
nie te ludzie tu żyją bardzo dobł'Ze. 
Wrażenie o tyle słuszne, że ludźmi 
tymi są: wielcy handlowcy, importe 
rzy, którzy czerpią z Planu Marshal 
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Zespoły dobrego czyłan ia 
skuteczną tamą przeciw powrotnemu ona lfabetyzm.owi 

W dągu ostatnich tIllech lat związ 
ki zawodowe prowadziły z rosnącym 
nasileniem walkę przędwko analfa· 
betyzmowi. W okresie tym kursy 
początkowego nauczania ukończyło 
bezmała 100.000 robotnlk6w t robot­
nic. Tegoroczny plan spotęgowanej 

ofensywy na fronele zwalczania anal 
fabetyzmu przewiduje przeszkolenie 
dalszych 100.000 związkowców, co 
nia doprowadzić do tego. aby pod ko­
niec 1950 r. w związkaCh zawodo· 
wych nie było I1nl Jednego. rGbGtnika, 
który by nie umiał czytać 1 pisać. 

wanle zadań tej walki ze spuścizną 
kapitalizmu i okupacji hitlerowskiej 
mo.głoby doprowadzić do powstania 
zjawiska analfabetyzmu pGwrotnego. 
Plęclomleslęczne kursy początkowe 

go. nauczania pozwalają uczestnikom 
zaledwIe na zdGbyde um1eJętno§Ci 

czytanIa I pisania. Ta umiejętność 

musi być następnie pogłębiona 1 roz 
wInięta. W przecIwnym bowiem wy· 
padku absolwentom kursów pozba· 
wIGnym dalszej opiekł grozi powGlne 
zapGmnienie zdobytej sztuki czytania 
i pisania. 

Praca nad zlikwidowaniem anaUa· Na związkI zawodowe spadł tedy 
betyzmu nie mo±e jednak ograniczyć 'I nowy obowiązek: tworzenia tysIęcy 
się do. organizacji kursów początko· zespołów dobrego. czytania, a to -
\vego nauczania. Tak wąskie pojmo· aby zapobiec powrGtnemu analfabety 

Pociąg, który mknie z Zacho­
du na Wschód, przejeżdża grani 
cę Związku Radzieckiego. Wielki 
afisz ze słowami - "Sprawa na 
sza jest sprawiedliwa" - wita 
powracających do domu żołnie­
rzy i oficerów armii radzieckiej. 
Wśród pasażerów dostrzegamy 
mjra Kornijewa, sierż. Samosie­
jewa, lejtnanta Rudnikowa, lejt 
nanta Bełę. Oficerowi.e i żołnie­
rze z ożywieniem snują plany 1 

przewodniczącego kołchozu. Pra 
ca daje mu radość :tycIa. Młody 
porucznik Rudnikow dotrze at 
za krąg pOlarny, by badać dla 
dGbra nauki radzieckiej zorzę 
półl1ocną. Bela uda się w dzikie 
góry Tiań - Szaniu z ekspedycją 
geo.logów, gdzie dokona cennych 
odkry{i. 

Film "Trzy spotkania" zbudo· 
wany jest z czterech nowel, z 

nim ludzi z ró:tnych środowisk 
pracy. Widz rozumie lepiej po o 
bejrzeniu tego filmu, czemu naro 
dy radzieckie osiągają tak wspa 
niałe sukcesy w każdej dziedzl­
liiI' życia, dlaczego w tak szyb. 
kim tempie rośnie potęga i zna­
czenie państwa socjalistycznego.. 
Rola człowieka radzieckiego, 
człowieka twórczej pracy, zwy­
cięzcy :Ii czasów wielkiej wojny, 

omawiają perspektywy najb1iż ..• - .................... _ ........................ - ....... - .............. - ......... -.--.---.............................. - ........................ . 
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szeJ przysz o Cl. i !" "! i 
W pewnym momencie mjr. 1: : ; 

Kornijew mówi: "W miastach l : TRZY SPOTKA N lA" : l niemieckich spo.tkaliśmy aforyz- i : " : i 
my, wyrażające tęsknotę tego ~ : : ! 
narodu, wychowanego przez hn.! : : l 
perializm i kapitalizm, do maleń i : KOLOROWY FILM : l 
kiego egoistycznego szczęścia. i : : i 
Niemiecki burżuj marzył wyłą- l : h . Ik' h ., El 
cznie o własnym- szczęściu. Mi·! i trzec wIe tC rezyserow : i 
tem tego egoistycznego własne.! ;.. • ". J 
go szczęścia rozpalał jego wyo - b ....... ::::~~:~ .. ·.:~~::~:~~:::::::~ .. :~:.::::~:~::::~::::~":~.::::~:.:.:~ .. :~ .. ~::~~::::::.:~~::~::::~:." .... d 
bramię hitleryzm". A w Z~iąz· 

k~ Radz~~ckim - mó\'l1 dal~j których każda opowiada o pracy gorl\Cego patrioty, w filmie tym 
mJr Kor,mJew "wszyscy pracu~ą i życiu każdego z wyżej wymie. ultazana została w sposób nie. 
dla wsp?l~ego naszego Sz~zęśCla nlonych czterech bohaterów zwykle plastyczny. 
- ~zczęsCla. ca~ego narodu: U· dramatu. Te cztery nowele łącz "Trzy spotkania" są zbioro.· 
atroj ra~zleckl - to ust~0.J, w nie tworzą ideologicznie kompo- wym dziełem trzech wYbitnych 
którym n~e. ma sprzecznoscl, mię zycyjnie zwartą całość. Dają o· reżyserów, kt6rych nazwiska 
dzy sZczęsclem i dobrem ogolu a . 
szczęściem j dobrem jednostki. br!lz ~okGJowej pracy narodu ra związane są nierozerwalnie z po 

Dla tego. właśnie wspólnego do . dZieckIego na.d odbud?wą i ro~· wstaniem i rozwojem radzieckiej 
, bra, (które daje jednocześnie b~dow~ Własnego l<raJ.u po wOJ· I,.;nematografii. A·rtystycznym kie 

szczęście oSGbiste) po powrocie me~ d~Ją obraz ~spamałego ~oz: rownikiem filmu był Sergiusz. 
do l,rajll z pól bitewnych praco wOJU Jego .potęg~ gospodarez.eJ. l Jutltiewicz, realizator jednego. z 
wać bedzie mjr Kornijew, zdo· kultura.lneJ.. Rezy~erzy w flhDle pierwszych raclziecldch filmów 
bywając szafunek towarzyszy i ty~. ukazalI n,am Jak gd~by_.prze dźwiękowych pt. "Złote góry", 
miłość kochanej dziewczyny pra kroJ spoleczenstwa radZIeckiego. który w swoim doroblm ma tak 
cą przy odbudowie olbrzyma Cztery. epizody .tworzą ~br~z doskonałe filmy, jak "Człowiek 
przemyslowego. "Starszina" Sa· pra.wdzJ.~Y powoJ~nn~gG ZYCla z karabinem" i "Jakub Swierd· 
mGsiejew wraca do rodzinneJ społec.zenstwa radZIeckiego., a pel łow". 
yvsi~ &dzie obejmuje funltcję ny dzięki temu, że pokazano. w On to. powiązał cztery nowellJ 

QWY 

w jedną kompozycyjnie zwartą ca 
łośli. Współpracowali z nim re· 
żyserzy - Wsiewołod Pudowkin 
i Aleksander Ptuszko. Nie ma 
chyba na świecie nikogo spośród 
interesujących się kinematogra­
fią, dla kogo byłoby obce nazwis 
ko W. Pudowkina. On to bo­
wiem zrealizował wielkie filmy: 
"Koniec Sankt • Petersburga", 
"Matka", "Burza nad Azją", (ten 
ostatni film pojawi się znów 
wkrótce na naszych ekranach w 
wersji dźwięko~j) l "Admirał 
Nachimow". W filmie "Trzy spot 
kania" Pudowkin opracował no 
welę G :tyciu kołchozGwym. A­
leksander Ptuszko jest twórcą 
radzieckiego filmu Imkiełkowe· 
go i jednym z pionierów radzie c 
kiego. filmu kolorowego. Jego. 
film kukiełkowy "Nowy Guli­
wer" swego czasu wywołał praw 
dziwy wstrząs w historii sztuki 
filmowej, otwierając przed nią 
zupełnie nieznane przedtem pers 
pektywy. W Polsce znamy go 
przede WSzYstkim jako rea,uzato 
ra pięknego,. kolorowego filmn­
bajki, "Ozarodziejsld kwiat". 

Rolę tytułową w filmie "Trzy 
spotkania" kreują wybitni, a do 
brze nam znani artyści, jak Ta· 
mara Makarowa (pamiętamy ją 
z "Młodej Gwardii" i "Opowies­
ci o prawdziwym człowieku"), 
Borys Czirkow ("Trylogia o Ma­
ksymie"), N. I\:riuczltow ("Boga­
ta narzeczona"), J. Liubimow i 
inni. 

"Trzy spotkania" - to. piękny 
film o nowym człowielm, które 
go zrodził ustrój socjalistyczny. 

L. R. 

zmowi. ZespOIły takle stanowią nieJako. 
etap wstępny, po którego przeJśdu bę 
dzle można ich uczestników włl\czyć 
Już do kół samokształceniGwych. 

Decydującym warunkIem dla za· 
pewnienia trwałej frekwencji w \zes· 
pGłach fest dobór o.dpowiedniej lektu 
ry. Musi ona odpowiadać wymogom 
ideologiczno.wychowawczym, a je. 
dnocześnie tematyką swą bezpośred· 

nio interesGwać uczestnik6w zespo· 
łu. I tu występują największe trudno 
ścl, gdyż lekturą taką na ogół nie 
rozporządzamy. Stawia to przed MI· 
nisterstwem Oświaty I przed naszymi 
spółdzIelniami wydawniczymi zada­
nie Jak najszybszego wypełnienia tej 
poważnej luki. 

Pomocą w obecnej sytuacji mo· 
że być wykorzystywanie wydaw· 
nictw "Biblloteki :Zołnierza". 

Niemniej ważnym zagadnienIem 
jest sprawa przygotowania kadr na· 
leżycie przygGtowanych kierowników 
zespołów. Są oni przyspasablani do 
swej roli na krótkich seminariach. 
Obecny jednak rozwój szkolenia nie 
nadąża za narastającym i szybkim 
wzrostem ilości zespołów do.bregG 
czytania. Niezbędne staje się więc 

nasIlenie tempa rekrutacji kandyda­
tów na kierowników zespołów 1 roz· 
szerzenIe sieci seminariów. 

W 1950 r. związki zawodowe posta 
nGwiły zorganizo.wali 3.000 zęspGłów 

dobrego. czytania. Wymagae to bę •. 
dzle pełnego zmobilizGwania do wal· 
ki o wykGnanie tego planu 10,000 
aktywistów ze spGłecznych komisyj 
do walki z analfabetyzmem, które 
działają w zakładach pracy 1 przy Po. 
wiatGwych Radach Związków Zawo· 
dowych. 

PGstulat zapGbieganla wtórnemu 
analfabetyzmowi zosłał wysunięty na 
jedno. z czołow.ych miejsc w progra· 
mie pracy oświatowej związków za· 
wodo.wych. "Jak największy bowiem 
wkład związków zawodowych w dzie 
ło likwidacji analfabetyzmu w na· 
szym kraju - głosi uchwala CRZZ -
jest punktem honoru całego. pGlskie· 
go ruchu zawodowego". 

Jan Mar 

la, fabrykanci, którzy popierali Hit­
lera, a dziś popierani są przez anglo 
amerykańskich okupantów, o tyle 
mylne, że . ludzi tych jest garstka w 
poró'w'naniu li masą nędznie wegetują 
cych lub pozostających bez pracy, 
robotników. Garstka ta ,wystarczy, 
dla wypełnienia bardzo kosztownych 
restauracji i lokali nocnych (10 do· 
larów od osoby za kolacJe), ale nie 
potrafi przesłOInić blichtrem złota l 
bll1skiem brylantów tej rzeczywisto­
ści, która drzemie w milczących l 
ciemnych robotniczych dzielnicach 
miasta. 

Sk"d sIę jednak bIen. obf1to§~ w 
sklepach na Koenigsallee'1 na innych 
podobnycJl jej ulicach w miastach 
Niemiec ~achodnich1 Nawet zbliżo­
na do kół wielkiego kapitału "Deu· 
tsche und Wirtschafts Zeitung" trak· 
tuje ją jako objaw niezdrowy 1 przy. 
pisuje jedynie strumieniowi dolarów 
z Planu Ma.rschalla, który ostatecznie 
wyschnie w czerwcu 1952 roku, w za 
mian za co substancja ekonomiczna 
Niemiec Zachodnich przechodzi w rt:· 
ce kapitalistów amerykańskich. 

Minister gospodarki Erhard Jest u­
sposobulony pesymitycznie: kapitali· 
styczne koła Niemiec żyją· ponad 
stan. Miliony dolarów toną w impor· 
towanym winie, Idą na przywóz ma· 
teriałów angielskich, owoców połu. 
dniowych, przedmiotów luksusu oraz 
takich artykułów, które mogłyby by..} 
produkowane w Niemczech. 

Pomruki .tycia 
Krępując lub uniemożliwiaJąc prak 

tyczne nawiązanie wymiany handlo­
wej z Niemiecką Demokratyczną Re. 
publiką l krajami Europy Wschod· 
niej, kapitaJiś.ci zaoceaniczni pompu­
ją w zachodnio.niemieckiego partne· 
ra dolarowe soki, aby je natychmiast 
wyciągnąć wraz z zasadniczą treś' 
cią: z kGpalniami i fabrykami Zagłę. 
bia Rurhry, aby w zamian za banany, 
angielską wełnę i francuski szam­
pan dostać do rąk węgiel i stal. 

Zaoceaniczna zac hłann{)ść 
W kawiarni było ciepło i grała or 

kiestra. Dwóch kelnerów obsługiwało 
mój stolik, choć piłem tylko kawę, 
ale kelnerów było więcej, niż gości. 
Poprosiłem o ph;ma. Jest dużo ilu· 
strowanych pism i pornograficznych 
magazynów w Niemczech Zachod. 
nich, zwłaszcza te 03tatnie cieszą się 
"wolnością prasy" i dużym popytem. 
W ilustrowanych pismach można 
znaleźć niekiedy coś ciekawego, 
jak np.: 

"natuerlićh sind die Aussichten in 
unserem Beruf kata strop hal" - wio 
doki zarobku w naszym zawodzie są. 
katastrofalne - mówi sfotografowa 
r-y w białym kitlu lekarz Kasy Cho 
rych, który zaraz na zdjęciu następ· 
nym występuje w mundurze tramwa 
jarza, gdyż, jako tramwajarz, zara. 
bia na · życie w chwilach wolnych 
od nędznie płatnej praktyki lekar. 
skiej. 
Odłożyłem pisma. Czas było v,rra~ 

cać do Bonn, do stolicy państewka, 
żyjącego nie tylko z cudzej łaski, ale 
i z cudzego. wyrachowania. Na dwor 
ClI w Duesseldorfie, włóczyły się gro 
mady bezl'obotnej, wykolejonej mło· 
dzieży iwyszminkowane kilkunasto· 
letnie dżiewczęta, zaś ~a ścianach, 
obok barwnych turystycznych plalm. 
tów zwracały uwagę czerwone polio 
cyjne listy gończe z wielkimi napisa 
mi: "Mord rabunkowy - Napad i 
Morderstwo!" Idąc w kierunku pero 
nów liczyłem machinalnie: było 16 
takicI] ogłoszeń. 

Bezrobotna młodzież - kusza· 
ce wystawy - życie nad stan -i 
nędza - zbrodniczość: oto logicz 
ny łańcuch, wiążący poszczególne 
etapy "pomocy mal'shallGwskiej" 
w kraju zwanym, jak na ironię, 
"Wolną Republiką". 

LeoDold Marschalt 
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Co pisało proso łódzko 12 lutego 1930 r. 
DEMONSTRACJE mysłowcami w BielsITm - Białej 

I\:OMUNISTYCZNE W CAŁYM osiągnął niebywale rozmia,ry. Ponie 
KRAJU waż robotnicy nie zgodrz.tiJ.i się na 

W związku z wie1k[Tfl p-rocesem dobrowolną obniżkę płac - i czę­
członków PPS-lewicy w Sosnowcu ściowo zasrtra'j'kowali - fabrykanci 
dos,z>ło w C'ałym kraju do wystąpieó u rnieruchomiiLi w~zys,bbe fabryki, 
i demonstracji komtmistycwych. zwalniając robotników z pracy. 
W Sosno.vcu ·wielki tłum komuni- Obeonie w Biehlm nie pracuje ani 
stów - pisze .. Kurier Łódzki'; - lisi jeden zakład prrzem}"słowy. 
łO·W3:ł w~argnąć na salę sądową, I W dniu wczorajszym około 10 t y­
eremu JedJ;l<ak. zapobiegl .. a po,licja sięcy robotników 7.a.O'romad7.ilO sj,ę na I 
k011l1'la: na'c:JoeraJąc trzykrotnie na wielkim wiecu, ktÓ'rego obrady -
a.talkuJących sąd manifestantów. jak podają dzienniki - były bardzo 

Podobne manqfestacje odbyły się burzliwe. 
w Dąbrowie Górniczej. W szeregu " 
mi:a;'lt dokonano licznych areszto- ALFONS Xlll 
wan. CHCE BYĆ PREZYD~NTEM 

LOKAUT W PRZEMYSLE Znany' król-varaJnotk, Alfons hisz 
BIELSKO _ BIALSKIM pański - ośw:radczyl przcdsiJawi-

Zatarg między !robotn,ikami a prze ci:elom . Proa,sy, ~ , po:nieważ naród 
___ ,;,.~,,;.....;..~ ..... ..;...~ ..... :;;.~..::.;~ hl'sZlPanslln ma do-sc monarchii - on, 

- 1111 ~ 
Alfons - może zrzec się tronu !pod 
warUl1Jkiem .. że rLos:ta.n,ie obrany pre-_ 

J :;;ydentem HlIS7lPa'l1.ll i to prezyden­
• tem dziedzicznym. 

ADRtA - dla młodzieży (Stalina l) 
"Cyrk" - godz. H, 16, 18, 20, po 
ranek godz 11. 

BAŁTYK (Narutowicza 20) "Pustel­
nia Parmeńska" II seria - godz. 
l'), 17, ID, 21, pOTanek godz. 10.30. 

ZłE SPORTU 

§tatnie chwile 
przed pływacką batalią Gdańsk-ł.,ódź 

Rekord Polski na 20 O 111. sI. klasycznym zagrożony I 
p o (llu~·ieh nara daeh pl~.wacy nasi postanowili wystl) pić dzisiaj 

przecIwko reprezentacJI Wybrzerza w następującym skladzie: 
400 mtr. st. dow.: Ćwierciakie wicz (Wł.) - Stanowski (Z). 
100 mtr. st. dow.: JERA, BON IECKI (Związkowiec). 
100 mtr. st. grzbit't.: Sierocki (Wł.), Pławik (Z). 
200 mU. st. klasycznym NIKODE~fSKI, DOBROWOLSKI. 
Sztafeta 4x20Q mtr. st. dowolny m - STANOWSKI, JA WORSKI, 

BONIECKI, J ERA. 
Panie: 

,jOO mtt'. st. dow.: 1\:0Il"a1"ka, Sobtzakó",na (rez. l\Iaślakiewicz). 
100 mtr. st. dO\L: Kowal~ka, Sobczakówna (rez. J\!aś1akiewicz). 
200 mtr. st. klas.: PRONIEWICZóWNA. Malinowska (Włókniarz). 
100 mtr. st. grzbiet.: Ciemniew·ska, Woźniakówna (Wł.). 
S,ztafeta 4xl00 mt!'. st. zmiennym - ClE:HNIEWSKA, MALINOW· 
SK"\., PIWNJEWICZ, SOBCZ \h6WNA. 

Jeśli chodzi. o panie to nie mo;i;­
na sobie ·wyobrazić w tej chwili sil 
niejszego sldadn, na jaki mogła by 
się zdobyć Łód~. Jedynie nasze pły­
waczki w stylu grzbietowym ustę­
puj,,! trochę czołówce polskiej. nato­
miast nasze reprezentantki w stylu 
dowolnY1l1 i klasycznym należa obec 
nie do grupy najlepszych pływaczek 

Polski. Najmilsza niespodzianka 
spotkala nas ze strony Sobczako­
wej, która na 100 mtr. st. dowolnym 
zeszla poniżej sakramentalnych 1.~0 
min. Przed wojną. dokonaly tego w 
Polsce tylko dwie zawodnicżki. a 1)0 
wojnie trzy. W doskonalej formie 
znajduje się również Proniewiezów­
na, która w tym roku wyrównała re 
kord Polski. a nie uleg-a watDliwo­
ści, że nowy rekord. to tylko kw1'­
stia dni ... Szalol,-e postf'[1V cz,ni rów_ 
nież Malinowska w 'stvlu' klasvcz-

zały się jednak prawdą, a wiado· 
mość decyzji ŁOZP zelektrvzowa­
ła cały światek pływacki. SDosob-
1I0ŚĆ oglądania teg-o rodza iu biegu 
zdarza się nie często. Pamiętamy DO 
jcdrnek Jcra - Boniecki w grurllliu 
uh. 1'01'11 nil 400 mtr. st. dow. Zwy_ 
ri~iył wtedy mi ni malnio Jera, ustn_ 
Jlawin.i~c Jln:jlcpszy wówczas wynik 
w Pol,cc. Ohecnie tnHlno faworyzo_ 
wać j~rlnf'go z ni(·h. Boniceki uzy_ 
,1;Hl w ze~zlyLU tygodniu "IV P07,l1a_ 
nin 1.0-!-,3 na ]00 st. dow . .Tera mial 
najJcpsz.,' wynik 1,0-!-,4, a ~rarehlew_ 
,ki nic,l:tl'l'no 1.03 min. 

rl1!Of'jf) czekaj:} na~ również w 
w.deigu na ~OO mtr. stylem kla<yrz_ 
Tlym, w l;:t<ir:nll 8J.lotl;:ają. się Cicu.oń_ 
l'ki z Gdafl~ka, or8.Z Nikodemski i 
Dohrowolski. Wieści z Gdańska do_ 
1L0SZą. o rewelacyjnej formie mary_ 
narza. Cichoński trenuje codziennie 
na hasenie Pallstwowej Szlwly Mor_ 
skiej i od uawna szykuje się do po 
hicia rekordu Polski na dystansie 
200 mtr. Pon:eważ łodzianin Niko. 
delJl~lti osią.ga ostatnio hardzo dobre 

wyniki lm!cży się spodziewać nie. 
Jak pracują 

--' Koła 
nasze 
Sportowe? nym. zwykle zaciętej walki. Znamy dobrze 

Inspektor W. F. ob. Stępień 
mówi nam o pracy w kolach S.Z. "Unia 

Nr 43 

Początek zawodów 
Gdaósk-Lódź 
o godzinie 16-e; 

Ze względu na. to, że startujący 
dziś w ŁodZi pływacy Gdańska. mU 
szą wYjechać o godzinie 19.35 -
mecz pływacki o puchar PZP roz 

t~ Jest o godzinie 16. 

Reprezentacja. Gdańska przybyła I 
do Łodzi wczoraj przed poludn.iem 
w swym naj silniejszym skladzie. 

Reprezentantki 5 państw 
przvbvly już do Mosk wy 

),[QSKIVA (Obs? wł.). - IV zwi!)z 
ku z k01JiceY1l1i mistrzostwami świata 
w jeździc szyllkirj przyhyl do ~r05_ 

k-wy pl'eze~ :lIięuz~·llarorlowrgo Zwi:}~ 

zlm L~'żwjari'lci('go Clarl;:e (Anglia) i 
~ekretarz gen. Zwi:!zlm Gc,lcr (Szwaj 
cal·ia). Do :r.ro,kwy przyjechały rów­
nież zawodniczki polskie - G1-ażew­

ska i Sędzimir oraz Węgierka Koyacs. 
Przybyłrch -witali na dworcu przed9tll. 
wacieje Wszechzwiązko-wego Komitetu 
Xultury Fizycznej i sportowcy mos_ 

kiewflcy. 
Na terenie ZSRR znajdują. I!ię jut 

także inne uczestniczki mistrzostw 
świata. Są to reprezentantki Korwegii 
i Finlandii,' które w pią,tek przybyły 

do Leningradu. 

BA,JKA (Franciszkańska 31) "Skarb" 
gOllz. 16, lS, ~O. 

Reprezentacja panów jest wybiL l1inwyklą. ambicję Leszka Nikodem_ 
nie ek~perymentalna, lecz tym nic ~kiego i wiel'zym~', że nie ulegnie 
mniej hardzo silna, mimo wystawi 1'_ zhyt łatwo gdań~zczaninom.· Rów_ 

Przyst\,plljąC do zobratowania pracy n:a zawodników' rezer-wo"ITych - Pln_ nicż i Dohrowolski, ja1e i SieJ·oeki, 
l' AN1:il'\\ O hl Y TBA I'U KUł SpoTtowych Z. S. "un;u" Lódź, mka i Stnno,,·skiego. Dzięki powola C:wierciakiewicz, Stanowski i Pławik • ' 

im. STEFANA JARACZA najpierw należy podać. w jakich ,,·a- !liu t~:~u. dwóch osta.tJl;c~. do ,1'epre_ mają, ;~zallse na popramenie ~wyr.h Z Holatluka pływaka 
GDYNIA (DaszYJlsldego 2) - "Pro­

gram aktualnośri kraj·owych i 7.a­
granicznych Nr 7" godz. 11, 12, 13, 

(ul. Jaracza 27) runl,ach organizowaly się Koła. Sporo y.ellt~cJl, stworzono mozh"ośc roze I w;-·!1,kow. . I·' . . 
Dziś, o godz. 19,15 sztuka Leon'l. towr. Poczq,tki były bardzo tI'lH[ne: grania pojed~'nl'11 na 100 mtr. st. \ Przypominamy, że z:awody Gdańsk . Mo~e, ~ie wS':Yscy. Jeszcze .wledzą, 

Kruczkowi'ldego, pt "Odwe'ty" w no hyło brak sprzQtu sportowego, sal gi u?wo~nym pomięc1:-y Jer. Bon.i,oc_ - Ló?ź rozpoczną. się dzisiaj pun_ ze d~:ęKl .eneXglczn~J postawle D'~sze 
16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL - dla młodzieży (Legionów 2) 
,,!Śluhy kaiYalcrsl,ic" - god7. 14, 
16, 1~, ~O, !loranek godz. 10, 12. 

wej wer~ji. nm:lstycznych, illstru](torów i w oglJle klm 1 ~rarclllew~kl1n. Pog-lo~ki oko_ ktuallllc o godz. 16. go Łodzklego OkIęgowego ZWląZ-
\V poniedziałek, dnia 13 lutego hyło mnó.t"ITo mankamentów·. W tym ku .Pływackiego Lodzi przyznano 

teatr nieczynny. okTe~ie żm1ldnej pJ"acy. jJoxI'stawały Spod znaku sl'atk,. organizację kobiecych mistrzostw 

MUZA (Pabianicka 178) - ,Milcze 
nie jPst zlotem" - godz. '16, 18, 
20, pOTanek gollz. 11. 

POLONtA (Piotrkowska 67) "Czarci 
żleb" - godz. 15, 17, 19, 21, - po 
ranek godz. 12. 

PRZEDWiOśNIE (żeromskiego 76) 
"Pustelnia Pal;meńska" I ~eria 
godz. lG. 18, 20, poranek godz. 11. 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) 
"S· ostra lokaja" - godz. 14, 16 18, 
~O. ' 

PAŃSTWOWY 
TEATR PO\YSZECHNY 

(ul. 11 Listopada 21, tel. 150·36) 
Codziennie o godz. 19.15 "Rozbitki" 

J. Blizińskiego. 

PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 3-i, teL 181·34) . 

Dziś teatr nieczynny. Zespół na wy 
stępach w Warszawie. 

ROMA (Rzgowska 84) "Dzwonnik z 
KotTa Darue" - godz. lA, 18, 20, SALA TEATRALNA "OGNISKO" 

ul. .Moniuszki 4 a. poranek godz. 11. 
REKORD (Rzgowska 2) - "Trójka 

troil" .- dla młodzieży godz. H, 
"Oddział Z~8" - godz. 16, 18, 20. 

STYLOWY (Kilińsldego 123) "Wi'lcZ 
na Ewa" - godz. H, J 6, 18, 20. 

śWIT (Bałucki Rynek 2) "Podrzu­
tek" - godz. 16, 18, 20. 

TĘCZA (Piotrkowska 108) "świ:lt 
się śmieje" - godz. 14.30, 16.30, 
18.30, 20.30. 

TATRY (Sienkiewicza 40) - "Bitwa 
o Stalingrad" - godz. 14, 16, 18, 
~O, poranek godz. 11. 

WISŁA (Daszyilskiego 1) 
.. DubrowFI,i" - godz. 14.30, 16.30, 
18.30, 20 .:10, poranek godz. 11, 

WLóKNIARZ (Próchnika 16) "Pu­
stelnia Parmeóska" II seria. 

Objazdowy Teatr Dramatyczny Do 
mu Wojska Polskiego w Warszawie 
wystawia sztukę M. Gorkiego p. t. 
"Matka". Począt o godz. 19,15. 

TEATR KOMEDII l\WZYCZNEJ 
"LUTNIA" 

(ul. Piotrkowska 243) 
Niedziela., dnia 12 lutego o godzinie 

19,15 "Królo\;a Przedmieścia". 

PAŃSTWOWY TEATR LALEK 
.,PINOKIO" 

(Łódź, Nawrot 27, tel. 135-74) 
Godz. 12.00. Widowisko otwarte pt. 

"Historia cała o niebieskich migda. 
łach". 

godz. 1+.::0, l r..:::0, 18.30, 20.30, po-
TU nrk godz. 11 • PAŃSTWOWY 

WOLNOść (Napi6rkowskiego 16) _ TEATR LALEK "ARLEKIN" 
"Czarci żleb" - godz. 14, 16, 18, (Piotrkowska 152, tel. 258-99) 
20 - porane).< godz. 11. I Od dnia 13 lutego 1950 r.- aż do 

ZAC.:ą:~;rA (ZgIerska 26) "Konfron odwołania teatr będzie nieezynny z 
t~CJa - godz. 16, 18, 20, poranek powodu wyjazdu do Warszawy na 
god7_ 11. . Festiwal Sztuki Radzieckiej. 

............................. I ................. ~ ........................................ , ... .. 

. Kola Rporto\,'e ZS .. unin": PZW U-II Polski. W dniach 11 i 12 marca na 
llIow.nh XI' ."i i fi, Cent, Zaop. Prz:em. pływalni "Ogniska" ujrzymy wszy-

Pupierlliezego. Gimn. I'apiĘ'rni('zegu i PO' łfl"nałowe rozcrrY I.'Jk; O pu~~ar P. Z. K. S. S. stkie czołowe .. pływaczki polskie, 
Gimnazjum ttumowrgo. :K ale:<y nadmie li t, l uH które stoczą dWUdniOWY b6j o za-
nić, że Koła te nie istnieją. tylko na szczytny tytuł. 
papierze, ale istnieją, w rze c zyn-i-s toś- W Łodzi, Kielcach i Krako\'vie 26 marca tez będ:!ie pamiętnym 
c~ i przcjawia.il!- żywą. akt;"wno~ć w ży dniem dla pływaków łódzkich. Po 
cm sporto

w
;'ltI i ideologicznym. W pią.tek TozpoczQ1.v się w Lodzi 3-1 co -wyniki: dość długich pertraktacjach uzys!ta 

Kola f-lportowo Zrzeszrnino .. Uuia" dniowe rozgrywki półfinałowe w siat AZS (Kraków) - Zwią.:d(o-wiec (Ka no wreszcie zgodę na start w Łodzi 
zdobyły pam:ątkolVY proporzec "'W·UKF k6wce kolJiet o puchar PZKSS. W tur I towicc) :2:0 (13:7, 15:7). Gwardia pływaków "Bratislavii". Słowacy 
za ruaso-wy lluzin! w bif'gach nnrodo- niejn udział ł)ioq.: ze~złoro("zny mistrz (Kraków) - Wł'Jkn;aTz (Bielsko) 2:0 przyjadą do Łodzi w swym najsil-

~yc ; tak samo było w marszach j'3 J h 
Polski Chemia. (:fJódź), AZS (WnTszn (15: 1, l;):!). Spójnia }'farymont (War Iniejsz"m składzie, toteż spotl{anie 

3lennyc.h, gdzie c7.łonk{]wie naszych wal, COllcordia (Piotrl;:ów), Spójnia. ~7.awn) - Kolejarz (Poznań) 2:0 ich z naszymi pływakami dostarczy 
Kół Sportowy<,h. zdobyli dużo odz;ak (Grudzią.dz), Kolejarz I (Szczecin) i (1':; :10, 15:3). nam niewątpliwie wiele emocji. 
Hebrnych i brązowych, J,tóre 7:o"tarv Kolejarz (Katowice). Już p'erwszy 
wręCZOlIC ('7łonkom K(.ł na 7ebraniaci1 uzien zawodów wykazał, .że kalldy~ia 
wyborczych pJ'z~z TMp. Okręgowego tarni na z-rrycięzców ~ą. zespoł.'· 
ZS "Unia", B. Gierańc. vk~. Po tych łliczkiej Chemii i AZS (War~7aVl'a), 
imprezach, został zorgar:iMwanv tur_ które przewyższają pozostałe urużyoy 

. . . o kla~ę. 
n-eJ pilki r~c7n~j dla Kól Sporto- ,VI'llt·kt· tl' S li·' .IQ h "V . spa ,:ln: P 'J"lle. ., fl1-
wyc. . tllf1l1eju t:nn biorą udział dziąQ7.) __ CO.DcorUi~ (P' kó) 
takle Kola lla Q 1.pgo Zrz<l'Szenia, ktMa " lOty 'IV I?:U 
·e"t t (15:12, 13:0). AZ:::; (Wanzaw:\ -
J o reprezen owane prz~z 6 drużyn . k' l Kolejnorz (RzczC3cin) ~:O· (15:4. 15:4). 
~lat r)w {~ męskiej, jNln~j żeńskiej i Chemia Cf.ódź) _ Kolejarz (Katowi­
trzy druzyny ](Qs7.yk6wki męskiej. Do 
p6łfinału urużyn męs1\.:cu. siatkówki cel 2:0 (L3:il, 15:5). 
zal\.walifil<owały si~ drużvnv Gimn Sędziowali Seif()rt (Kraków) i }'[i_ 
Papierniczego i dwie dr';ży~y Gimn: sial< (LódZ). * * 
Gumowego. natomia5t "IV s:atl,ówce W 'łf· ł h· k h . . , ]-' . G' P' . ~ po lna owyc rozgryw ae SI!lt-
zens 'leJ lmn. aplermcze zakwalifi_ k' k" . , k' .. K· l h 
kowało się do finału oW l zens .~J w .Je cac o puchar 

Obecnie "IV koła h' t' PZKSS udzlał bIorą: Kolejarz 
" .. . c rWI9.Ją !l'0rączko (Gdallsk), Sp6jnia (Wa.rszawa). LKS-

11'0 l]J:zIy"otow,o,tllla . ?O za-wodow l)ł.'I"- I W1ilkniarz (Lód~) ~ Związkowiec 
wae Cle l oraz urllleJI1 szachowego Ko (r' I " . 
l o Spo to Z" U·" J' zc~toc 10"1'1':\). AZR (LnblIn) wycof!tł 
"', l' we ",C"> ma zg aszają J 5 . . l Z . . dr IŻ ł ·k ·"h " '. Sl<~ Z T07.gr~-we '. awoomk6w powita 
. l "yn . p ~:ra: le ora: Jmp.onuJ~eą li przcwodnicząc.y KOZKSS :...... Kaez-
Ilr.zhę sz'ochJstow, około ::JO osobo "Na- marsl'l· ('elacrat P"Ko c• - C h 
le ' y ". ć'" . (. ... \.. J. \"-0 /.J ~-"(1 ZH10C' 

z, ,.aznaczy, ze me Jest to liczba UH WlJKF - O"t . . ' 
ostateczna .. .. , ?ICZ;-. 

N li l .. 'rV pierwszym dl1l\l rozgrvwQk odbv 
w \~;:e o ~ ~~r:ow? t\e pozos.tuły ły się dwa 'spotkania : Z;'iązkowie·c 

~ .w sz o emu. l a ( - G=n. (Czę~tochowa) Sp6juia (Kielce) 

Bogato przedstawia się 

kalendarzyk imprez strzeleckich 
Zarzą<J Okręgowy Polskiego ZwilF_ 

lm :::;trzelN·tW!~ Sportowego w Lo,lzi 
przypomina wszystkim 7.arządonl Sto 
w~lrzy5zefl i lOub6w Sportowych za­
rejestrowanY('h w PZSS o konieczno 
śti poczynienia przygotowań do maj:} 
<:yoh w krótkim czasie na.stąpić rozgry 
,,'el;: międzyklubowych w strzelectwie 
sportowym, podając jednocze~nie ter. 
minarz Zawodów Strzeleckich na 1950 
rok. 

1-30 kwiecień - Masowe wio!en:le 
zn.wod,· str;zeleckie. 

1-3'1 maj - Maso-we zawody strze 
lcekie w ramach Czynu 1 Majowego. 

J-:::1 cZ(,T"lTiec - Letnie zawody 
sj"rzrlerkie o Odzna.kę Strzelecką.. . 

] 5-;.11 czerwiec - :lIistrzostwa Po 
w:atowe. 

l-J5 lipiec - lI{istnostwa Woj"e_ 
,,·ódzkic. 

23-30 Jipiec - Uistrzostwa Polski 
w S7.czecinie. 

1-30 sierpień - :Masowe zawod',1 
si rze1ec1-de o Odznakę Strzel. 

1-30 wrzesień - Zawody Srorto_ 
wych J.fistrz6w Polsld, Prasy Spor 
towej i prac. WUKF i ORZZ. 

10-28 październik - Masowe Za 
wody Strzeleckie z okazji Miesiąc!/' 
Pogłębi!'nia Przyjaźni Polsko _ Radz. 
5-~5 listopad - Masowe Jesienne 

Zawody Strzeleckie o OS. 

GŁOS 
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C ł d
- OW?: 'w yc. Fl7.,ycznego ora.z 5 (Gdańsk) - Rp6jnia Praga (WaTSZ!l 

O US yszymy przez ra 10 sędzJOW lekkoatletycz;:tych., Gimn. Gu- ·wa) 2:1 (15:6 ~:15 15:10). . -

6.50 Począ,tek audycji, 6.55 Program 14.40 "Eugeniu5'z Oniegin". 15.00 Pio mowe;- 3 Jr.zóodoWlllk6w Wyc.h. Fiz. ' * • '* 

16-20 lipiec - Eliminacje do Za_ 
wodów o Mistrzostwo Polski. 

WIĘKSZE WYGRANE 
Sekretarz odPQwledzialny 2111-05 
Dział part72I17 '54-%5 

weWD. 10 

dnia, 7.00 Audycja dla wsi, 7.15 Mu senld radzieckie. 15.15 Koncert dla ~ra,z sę Zl w lekkoatletycznych; W pierwszym dniu p6łfinaloW1'"ch 
zyka, 8.00 Dziennik poranny, 8.~5 świetlic dziecięcych 16.00 Dziennik anstw. ~akł. Wyr'. G:um. 6 jedneogo rozgrywek o puch.ar PZKSS w siat- .5 B L O T ER 
Muzyka, 8.55 Audycja Społ. Komitetu popołudniowY. 16.20 "Nasze chóry f;Z~dO~;nlka W. F. l Jednego sędziego kÓ"l'>ce kobiecej w Krakowie . poszcte II 
Radio!. Kraju, 9,00 Recital organowy, śpiewają.". 16.50 Pogadanka. 17.00 e ~boat ~tycznego'K g6lne spotkania przyniosły następują 3-ci dz,'e lo c,·ą"R,·eR,'a "-e,' klasy 
9.30 lIuzyka poważna, 10.00 Skrzynka Koncert rozrywkowy. 18.00 "Niemcy" . ecme nasze oła Sportowe wstą. . " l:: 
~~6lnń, 10.15 (""). ChW1·1a muzykj·. łu h ". L plły na nowy etap pracy - pracy p · Główna wygrana dnia 1.000.000 zł 
v" ~ cu - S C 0"1'>15"0 wg sztuki . Krucz- s t 'd l . rzypomloam 
10.20 Muzyka popularna, 11.00 Recen kowskicgo. 19.00 W. A. Mozart. 19.30 por owo li \ eo oglcznej. Duży wkład y padła na Nr 31869 
7ja lub felieton literacki, 11.10 (Ll AUdycja wymienna: 20.00 Dziennik ra.cy w o ach Sport. daje z ~iebie O dzisiejszych wyborach Wygrane po 500.000 zł padły na 
Program lok na dziś. 11.12 (L) "Od wieczorny. 20.40 (L) ,,:M:onachoma~ ;lą.~ek ::'10dzieżYI Polskiej, kt6ry po do zarządów kół sportowych ~r Nr: 45125 100.093. 

na~zych kOI'cspondentów". 11.\l", (L) h'" l' . . h6 s aWJ so le ze. ce, wychowa6 nowy W ..... lU> _ C Ja czy l wOJna mmc "IV - I cz:. t t . Koło Sportowe Zakl. przem. Y6,ane po 2"".000 zł padły na 
.A.rie mezzo-~oprano~e. 11.47 (L) T,-O ł h . l I K . l . yp spor owca - sportowca ~ obYW!l- S . ". r Nr'. 91366 " -'-"- s tlC OW1S ea . raSJe nego. 21.00 ~fu tela Z t ZS U· pozywezego Wola Krzysztoporska .. , 
nl11nl·kat't'". . 11."0 (L) Muzykn,.. 11 .. "-' k k "1 . e s rony.; "ma" Koła Spor dz 1 W 100 ł u «u z:r a rozryw owa. ~ .35 "Teatr Ete- t t . go . 2. yg;rane po .000 z padły na 
S.~(Ynał c zaSil. 12.0 I DzienUl·k pohldnl·o l " 2Q 10 W· d ś owe o rzymuJl!. pomoc finansow:l, K I S t lT N 60~3 1173 3 3 'b ' _ ot re (: , _. la omo ci sportowe s t . k . o o por owe Zakl. Przem. .,r r: i> 2 39 6 43_890 60676 
w,.'. 12.15 Koncert rozrywko1\'v,. 1;}.00 'l l l' 9230 "lir k prz~ , oraz lUstru torów, kt6rzy pro S . R M ',9'27 86135 , ogu nopo ~ ue, _. l, uzy -a taneczn'l, wadzą zajęr,,ia "IV Kołach. pozywczego awa az., Paworna 1 .. 
"Darwin". 13.15 "Niedziela na wsi". 23.00 Ostatnie wiadOmości, ~3.10 Pro N· . godz. 12. Wygrane po 40.000 zł padły na 
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D'Qał m1ejsld I 8POrl0WJ' '*%1 

WflVU" • I 11 
Dd*ł ekoaomlCZ117 UI-1l 
DUal blbl7e&D7 :l18-1I 
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HOO "U naszych tw6rrów". 14.10 l aJg"o rzej idzie praca w Kołach w Z KI" S lt -li: Pll' . . . gram na jutro, 23.15 ł.[uzyl,a tanecz,. oluc~io zimowym gilvż odczuwa ~ię Wł~' i Ilu. por.towy ŁKS .,r Nr: 1467 2202 9675 24379 31803 
-:>.oncert o s ~leJ Kapeh LudoweJ. na, 24.00 Zakońęzenie atldy~,ji i Hym::t brak sal gimnast~c . h ' okn arz Ł6dz, PIOtrkowska 293-5 ;6570 41587 45587 49851 53020 77444 ,,-------------...: 
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f , --:- GdzIe Jest Lela? - wołał Czandra i zaglądał pod zasłony Przypadła wozkow. • do jego ręki i długo siedziała, t ł Z ł ruchu. zas_yg szy w bez-

Koło południa powrócil oddział sipajów, pomagających rajo­
tom przy napadzie na transport. Sipaje ścigali daleko za rzekę 
rozgromione oddziały brytyjskie. 

- Osiem ciężkich dział - obliczali Wleslllacy zdobycze -
dwanaście lekkich i pięćdziesiąt wozów. z prochem i sprzętem wo­
jennym. A furgony z mąką, sucharami, ryżem, suszonymi owoca­
mi! Sahibowie mają dziś smutny dzień ... 

Ludzie rozsiedli się na trawie przy sadzawce i na zsuniętych 
WOZach. Kobiety napiekły placków z pszennej mąki. Rozdzielano tłu-
ste, kozie mięso. . 

Lela zakopała się W słomie na jednym z wozów. Drażnił ją za­
pach jedzenia - od dwóch dni nie miała nic w ustach. 

- Lela, gdzie jest Lela? - słyszała głos Czandra-Śinga, ale 
coraZ głębiej chowała się pod słomę. 

Płonęła wstydem, nie wykonała powierzonego jej zadania nie 
dostarczyła na miejsce listu. Jak potrafi spojrzeć teraz w 'oczy 
Czandra-Singa? I _ . • 

.. -~ Nazywał ją córką "naszego_ ~andy''',.!!. A co powie jej teraz? 

. nal~z ją na. dni~ osta~niego furgonu. Strząsnął z niej słomę 
l posta:"lł na nogI. NIe mając odwagi patrzeć na nie"'o Lera _ 
kryła SIę chustką. " , za 

- Przeba?z mi: <?zandra-Sing, nie dostarczyłam twego listu. 
Czandra-Smg usmIechnął się. 

Sam zdążyłem na miejsce wcześniej od meO'o listu - po-
wiedział. . " 

Poprowadz~l j~ nad staw, gdzie byli zebrani wszyscy. 
-: Szukałas Ojca, Lelo? - spytał i wepchnął ją w krąg ludzi. 
UJrz~a ro~radowalle twarze wieśniaków i rosłego sipaja w bia­

łym zawoJu, SIedzącego po środku. 

- Pandy! ... P.an~y! ... - usłyszała gromkie. okrzyki. 
Patrzyła na slpaJa .. na jego siwiejące włosy i zniekształcone 

usta. To ten sam człOWIek, którego widziała na dachu ś\'iiątyni 
Pandy... - powtórzyła nieś miało. . 

Sipaj wstał i szedł do niej. 

- Obiecałem ci wrócić i nie przyszedłem 
Przebacz mi dziecko. 

powiedział. 

Przyciągnął ją do siebie i posadził obok. 

. - Twoja matka cżek~ła na mn!; i nie doczekała się - powie­
dZIał. ~ .dwa r~zy omal me spotkahsmy się, dziecinko, i dwa razy 
rozmmęh~ll:.y SIę. Teraz zostaniesz już na zawsze ze mną. 

OlcIec - szepnęła Lela. 

Rozdział XXVII 

WSZYSTKIE DROGI PROWADZĄ DO DELHI 

, ,Blada~ ~odwinąwsz:y no~i .jak Hinduska, siedziała J enn na 
,ra·" ~e .. Glll1:~ne. naczYlll: ze sWleżą ·wodą, które przyniósł jej ~111o­
d J slpaJ w zółtJm zawoJu - odtrąciła od siebie. 

- Ch~~ do do.mu - powiedziała - Puśćcie mnie! 
W Two,] .d?m Jest da1ek? - rzekł sipaj i uśmiechnął się. 
_su~ął ]e] w rękę ~epkl, s}odki owoc świeżej figi. 

K;ZYWd~oJdzIeSz z namI - mowlł - Nie bój się, nie zrobimy ci 

st .. ;:osadził ją na wo~łoku pod slupem, wbitym w ziemię obok 

i ;'ys;ePt~t~~~ ~i~r~f11~a ~~lą cz~~to zamieci~ny. kaw·alek ziemi 
7 t h·l .. ow pu zy - "modlitwy oczyszczenia" 
~ .~, c WI ~ mIe~sce to stało się nietykalne. Nikt inn . ,i 
Sne~~c ~a, me, am nawet przejść zbyt blisko, tak bv rz~c~l~am~re 
wOJ Clen. . J ' 

C l Eta. dru~a godzin~ po p.ołudniu - czas przyrządzania posiłku. 
.a e ndl(~ pIeką 0. te~ godzlllle pod gołym niebem swój codzien' 

ny dl1ędzny chleb. SI~aJ rozdmuchał ogień i dorzucił gałę·zi Potem 
po szedł do stawu, l nie zdejmu;ąc odzieży, szybk; zan~rz ł si 
w whOdęb' laby przed przygotowywaniem jadła dokonac oboWi~zko: 

__ wvc a U{!Jl. · 
(D. c. D.) 




